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Dziś posiedzenie 
Sejmu

Dziś Sejm PRL zbierze sie 
na pierwszym w wiosennej 
sesji — szóstej w obecnej k? 
dencji — posiedzeniu. Głów­
nym punktem porządku ob- 
-ad będzie debata nad infor­
macja rządu o programie rea 
lizacji uchwały XIV Plenum 
KC PZPR w sprawie dalsze­
go zwiększenia udziału uspo­
łecznionego przemysłu drob­
nego w rozwoju spcłeczno-gos 
padarczym kraju. Oczekuje 
się, że w dyskusji zabiora głos 
przedstawiciele wszystkich klu 
bćw i kół poselskich.

Izba rozpatrzy też wniesio­
ny przez Komisję Kultury i 
Sztuki poselski projekt usta- 
wy o terenowych funduszach 
cdnowy zabytków, a także rzą 
dowy projekt ustawy o ustano 
v<ieniu tytułów honorowych 
„Zasłużony lekarz PRL” i „Za 
służony dla zdrowia narodu”

Porządek dzienny posiedze­
nia przewiduje też interpela­
cje i zapytania poselskie.

PAP

Książe Danii
u H. Jabłońskiego

-Przewodniczący Rady Pań­
stwa Henryk Jabłoński przy­
jął wczoraj w Belwederze dań 
skiego księcia Henrika de La 
hordę de Monpezat — małżon 
ka królowej Danii, Małgorza­
ty.

Dostojny gość z Danii, który 
przebywa w naszym kraju na 
zaproszenie Polskiego Czerwo 
nego Krzyża, jest wysokim pro 
lektorem organizacji czerwono 
krzyskiej w swoim kraju. W 
czasie rozmowy poruszono nie 
które zagadnienia dotyczące 
współpracy obu krajów, w 
tym zwłaszcza organizacji 
czerwonokrzyskich.

Duński książę Henrik dc La 
borde de Monpezat — zwie­
dził Pomnik — Szpital Cent­
rum Zdrowia Dziecka w Mię 
dzylesiu.

Informacji na temat tego u- 
nikaitowego w świecie, nowo­
czesnego szpitala udzielił prze 
wodniczący Społecznego Ko­
mitetu Budowy Pomnika — 
Szpitala CZD — min. Janusz 
Wieczorek, który przypomniał 
ideę oraz poszczególne etapy 
jego budowy.

Dostojny gość z Danii prze 
kazał na ręce min. Wieczorka 
czek na sumę 4.700 dolarów.

PAP

Lech — Legia 
2:1 (0:1)

Bramki dla Lecha zdobyli: 
Woliński w 55 minucie i Skur 
czyński w 76 minucie, dla Le­
gii: Adamczyk w 33 minucie.

Poznań, czwartek 26 kwietnia 1979
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PODARCZYCH PRL Z ROZWIJAJĄCYMI SIĘ KRAJAMI AZJI ■ STAN 
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Politycznego KC PZPR
Biuro Polityczne KC PZPR 

na posiedzeniu w dniu 25 bm. 
zapoznało się z informacjami 
na temat kierunków dalszego 
doskonalenia gospodarki zie­
mią na przykład województw, 
białostockiego, chełmskiego i 
przemyskiego. Stwierdzano, że 
malejące na skutek uprzemysło 
wienia i urbanizacji kraju za 
soby ziemi uprawnej muszą 
być coraz intensywniej wyko 
rzystane w produkcji rolniczej. 
Wymagają tego rosnące potrze 
by żywnościowe społeczeń-
stwa.

Biuro 
zaleciło 
stemów 
nych i

Polityczne KC PZPR 
dalsze doskonalenie sy 
ekonomicznych, praw 

organizacyjno-technicz
nych zmierzających do poprą 
wy struktury ziemi we wszyst 
kich sektorach rolnictwa i peł 
niejszego wykorzystania pro­
dukcyjnego wszystkich grun­
tów. Sprzyja temu m. in w pro 
wadzany obecnie w życie sys 
tern emerytalny rolników, 
przyspieszający przekazywanie

gospodarstw indywidualnych 
młodszym i dobrze przy goto 
wanym do zawodu producen 
tom rolnym. Korzystnym obja 
wem jest także wzrost zainte­
resowania rolników zakupem 
ziemi. Temu celowi służyć po 
winny też prace nad scalaniem 
i wymianą gruntów. Szczegół 
nej uwagi wymaga ochrona 
ziemi rolniczej. Rozszerzać na 
leży zakres rekultywacji i po 
prawiania żyzności gleb.

W kolejnym punkcie porząd 
ku Biuro Polityczne rozpatrzy 
ło program rozwoju stosun­
ków politycznych i gospodar­
czych PRL z rozwijającymi się 
krajami Azji na lata 1979 — 
1990.

Stosunki naszego kraju 
z wieloma państwami Azji u 
legły w ostatnich latach znać? 
nemu ożywieniu. Rozwinęły 
się kontakty parlamentarne, 
państwowe, kulturalne, orga­
nizacji społecznych, w znacz­
nym stopniu zwiększyła się i 
rozszerzyła współpraca gospc

darcza Polski z wieloma roz 
wijającymi- się państwami te 
go regionu. Nasz kraj współ­
pracuje owocnie na forum or 
ganizacji międzynarodowych z 
większością krajów azjatyc 
kich.

Biuro Polityczne podkreśliło 
wagę jaką Polska przywiązu­
je do współpracy z rozwijają 
cymi się krajami Azji, do dal 
szego zacieśnienia stosunków 
z tymi krajami służącymi spra 
wie umacniania pokojowego 
współistnienia i wzajemnie ko 
rzystnej współpracy.

Biuro Polityczne zapoznało 
się z informacją o stanie przy 
gotowań do igrzysk olimpij­
skich w Moskwię.

Podkreślono znaczenie udzia 
łu polskiej reprezentacji na 
igrzyskach olimpijskich i wy 
nikające stąd zadania instan­
cja partyjnych i władz admini 
stracyjnych celem zapewnie 
nia optymalnych warunków 
przygotowań. (PAP)

PRZED 1 MAJA

Sztandar dla organizacji PZPB 
na Politechnice Poznańskiej

716 pracowników nauki, ad 
ministracji i studentów two­
rzy organizację PZPR na Po­
litechnice Poznańskiej, uczelni 
odgrywającej ważną rolę w 
kraju i Wielkopolsce. Członko 
wie PZPR na Politechnice Po- 
z irańskiej wyróżniają się za­
równo aktywnością naukowo- 
badawczą jak i pracą idecwo- 
wychowawczą wśród pracow­
ników i studentów tej placów 
ki.

Wczoraj przedstawiciele or­
ganizacji partyjnej PP spotka 
li się na pierwszomajowej aka 
demii w auli Uniwersytetu im. 
Adama Mickiewicza. Akade­
mia ta miała niecodzienny cna
rakter, 
PZPR

bowiem organizacja 
w uznaniu dla

19-20 maja w Gnieźnie
Nasilenie 

agresji Izraela

jej osiągnięć otrzymała sztan­
dar, ufundowany przez' Korni 
tet Centralny partii.

Podczas spotkania, w którym 
uczestniczyli przeds tawiciele

poznańskiego świata nauki, za 
służeni działacze ruchu robot 
niczego, zakładów współpraca 
jących z Politechniką, młodzież 
oraz przedstawiciele władz par 
tyjnych i administracyjnych z 
zastępcą 'kierownika Wydziału 
Nauki KC PZPR Henrykiem 
Frąckiewiczem i sekretarzem 
KW PZPR w Poznaniu Józe­
fem Świtajem — przypomnia 
no dzieje uczelni i rolę jaką 
odgrywają w niej członkowie 
partii. Józef Świtaj, wręcza­
jąc sztandar, podkreślił, iż or 
ganizacja partyjna na PP jest 
pierwszą wśród uczelni Pozna 
nia, otrzymującą tak wysokie 
wyróżnienie. Osiemdziesięciu 
osobom wręczono kandydackie 
i członkowskie legitymacje 
PZPR.

Obecny był równię i minister 
pełnomocny, konsul generalny 
ZSRR w Poznaniu — Nikołaj 
Gusjew. (ask)

Święto „Głosu" i jego czytelników
Corocznym zwyczajem, w majowych Dniach Kultury, 

Oświaty, Książki i Prasy odbędzie się festyn. „Głosu Wiel­
kopolskiego”. Tym razem gospodarzem naszej imprezy 
będzie pierwsza stolica Polski — Gniezno. Festyn zapo­
wiada się wyjątkowo ciekawie, bowiem „Głosowe” święto 
związane zostanie z kilkudniowym (17—20 maja) cyklem 
imprez historyczno-folklorystycznych pod nazwą „Gniez­
no rodu Piastów”. W programie tego cyklu przewidziano 
między innymi „Jarmark Bartłomiejski”, „Targi różnoś­
ci”, „Intermedia staropolskie” oraz szereg innych imprez 
kulturalnych i rozrywkowych.

Festyn „Głosu” przypadnie na dwa finałowe dni — so­
botę i niedzielę 19 i 20 maja. Rozpoczniiemy spotkaniami 
dziennikarzy „Głosu” w zakładach pracy, szkołach i in­
stytucjach kulturalnych Gniezna. Ponadto w sobotę na-
stąpi otwarcie — w Klubie Międzynarodowej 
i Książki — gościnnej ekspozycji Galerii Nowej z 
nia, połączone z koncertem poetycko-muzycznym 
konaniu artystów scen poznańskich. Wieczorem

Prasy 
Pozna- 
w wy- 
w sali

Teatru im. Aleksandra Fredry — koncert przygotowany 
przez Poznańskie Towarzystwo Jazzowe.

W cyklu imprez niedzielnych — między innymi wystę­
py zespołów „Wielkopolska” i „Parada” Pałacu Kultury 
w Poznaniu, zawody sportowe, wśród nich bieg uliezny 
o puchar Redaktora Naczelnego „Głosu” oraz niecodzien­
ny mecz piłkarski, w którym dziennikarze „Głosu” spot­
kają się z reprezentacją gnieźnieńskich działaczy.

W najbliższych dniiach — więcej szczegółów o zamie­
rzeniach, które jak zwykle wspierać będzie poznańskie 
Stowarzyszenie Popularyzacji Prasy, (to)

na Liban
Z Bejrutu donoszą, że Izra 

el przystąpił do nowej opera 
cji zbrojnej przeciwko biba-, 
nowi. We wtorek izraelskie 
n.ostki pancerne przekroczyły 
granicę libańską i zajęły po­
zycje wyjściowe w enklawach 
utworzonych przez ugrupowa­
nia skrajnej prawicy chrzęści 
jańskiej. Palestyńska agencja 
WAFA podaj e, że stamtąd 
oddziały agresora zaczęły po­
suwać się ku rejonom, kontro 
lowanym przez palestyński 
ruch oporu i lewicę libańską.

Palestyńska agencja praso­
wa WAFA podała w komuni­
kacie opublikowanym w środę, 
że około północy powstrzyma­
ny został atak izraelskich po­
jazdów pancernych, które prze 
kroczyły granicę Libanu w pro 
wincji Metulła. Komunikat 
stwierdza również, że siły pa 
lestyńskie zadały nieprzyjacie 
łowi ciężkie straty. Zniszczo­
no wiele pojazdów nieprzyja­
cielskich oraz zabito lub ranio 
no wieki izraelskich żołnierzy.

Z kolei z Bejrutu donoszą, że 
izraelskie samoloty wojskowe 
dokonały w środę rano lotów 
na małej wysokości nad obo­
zami palestyńskimi na przed­
mieściu stolicy Libanu.

PAP

Delegacja Sejmu
u premiera Norwegii

Premier Norwegii, Odvar 
Nordi przyjął przebywającą z 
'vizytą w tym kraju delegację 
Sejmu PRL z wicemarszałkiem, 
Piotrem Stefańskim na czele.

W czasie spotkania poruszo­
no szereg konkretnych tema­
tów z dziedziny polsko-nor­
weskich stosunków dwustron­
nych, zwłaszcza zaś współpra 
cy gospodarczej i handlowej. 
Omówiono m. Łn. możliwości i 
perspektywy rozwoju współ­
pracy między małymi i średni

mi przedsiębiorstwami 
krajów, a także w 
kresie rybołówstwa

obu 
za- 

mor-
skiego, w którym zarówno Pol 
ska jak j Norwegia mają boga 
te doświadczenia, dysponują 
nowoczesną flotą i bazą prze­
twórczą.

Podkreślono również zainte­
resowanie obu stron rozszerzę 
niem powiązań kooperacyjnych 
w różnych dziedzinach prze­
mysłu obu krajów. (PAP)

Sankcje krajów arabskich wobec Egiptu
Zjednoczone Emiraty Arab­

skie, jak podano oficjalnie do 
wiadomości w Abu Żabi, po­
stanowiły zerwać stosunki dy 
plomatyczne z Egiptem zgod­
nie z decyzją bejruckiego po 
siedzenia Ligi Arabskiej pod- 
j-ętą w związku z zawarciem 
przez Egipt separatystycznego 
układu pokojowego z Izraelem.

Podano również, że rząd 
Zjednoczonych Emiratów Arab 
skich podał się w środę do dy 
misji.

Rząd Kataru, według donie 
sień z Doby, postanowił także 
zerwać stosunki dyplomatycz­
ne i polityczne z rządem Egip 
tu w związku z zawarciem prze 
zeń separatystycznego układu 
pokojowego z Izraelem. Oświad 
czenie podkreśla, że nie ozna 
cza to zerwania z narodem E- 
giptu, dla którego naród Ka­
taru żywi uczucia przyjaźni.

PAP

Poznański kiermasz itko * krótko + krótko + krótko + krótko + krótko + krótko + krótko
książki i prasy

Tradycyjnie j.uż od lat Dni 
Kultury, Oświaty, Książki i 
Prasy w Poznaniu rozpoczyna 
wielki kiermasz wydawnictw 
książkowych i prasy, organi­
zowany przez „Dom Książki” 
na poznańskim pl. Mickiewi­
cza. Kiermaszowi natronaje 
„Głos Wielkopolski”.

Na pL Mickiewicza corocznie 
książki swe prezentują wydaw 
cy z całego kraju; pisarze de­
dykują swoje dzieła; poznań­

ski handel jak zawsze przygo 
towuje wiele stoisk z pamiąt­
kami i innymi artykułami.

Tegoroczny kiermasz odby­
wać się będzie w kilku termi 
nach: 30 kwietnia w godz. 14 
—19, 1 maja w godz. 8—19, 5 
maja w godz. 14—18 oraz 6 
maja w godz. 10—18.

Dokładne szczegóły dotyczą 
ce kiermaszu oraz plan sytua 
cyjny stoisk zamieścimy w ko 
lejnych numerach „Głosu”.

(bran)

Wykorzystanie Kosmosu
We francuskim Ośrodku Badań 

Jądrowych w Grenoble, rozpoczę 
ło się we wtorek trzecie eunopej 
skie sympozjum na temat mate­
riałoznawstwa kosmicznego. Bie­
rze w nim udział około 200 uczo­
nych 1 specjalistów z 20 państw, 
w tym m. m. z Polski, Związku 
Radzieckiego i Czechosłowacji. W 
trakcie obrad, które potrwają do 
27 kwietnia poruszone zostaną 
kwestie rozwoju nauki światowej 
w zakresie tworzenia materiałów 
w warunkach nieważkości.

Genewskie rozmowy
W drutach od 6 lutego do 20 

kwietnia w Genewie odbywały 

się spotkania delegacji ZSRR i 
USA, stanowiące kontynuację roz 
mów o zakazie nowych rodzajów 
i systemów broni masowej żagla 
dy, a w tym kontekście o zaka­
zie broni radiologicznej. W trak­
cie negocjacji strony przedstawi­
ły alternatywne podejścia do roz 
wiązania różnych omawianych za­
gadnień. Kontynuowały one oprą 
cowywanie ewentualnej konwen­
cji o zakazie broni radiologicznej 
i osiągnęły dalszy postąp w u- 
zgadnianiu niektórych podstawo­
wych sformułowań konwencja.

Katastrofa kolejowa
W pobliżu Bostonu (stan Massa- 

chuse&ts) wydarzyła się katastro­

fa kolejowa. Ne skutek awarii 
systemu kierowania wykoleił się 
podmiejski pociąg pasażerski i 
wrył się w ścianę tunelu. W wy 
nika katastrofy rannych zostało 
40 osób.

Zamachy we Włoszech

„Czerwone brygady” przyznały 
się w środę do zamachu na se­
kretarza genueńskiej organizacji 
Chrześcijańskiej Partii Demokra­
tycznej G. Dagnino, którego po­
strzelono w nogi w- nocy z wtór 
ku na środą. Równocześnie poli­

cja turyńska zakomunikowała, że 
tej samej nocy czerwotŁogwardzi 
śc' dokonali zamachów bombo­
wych na siedziby okręgowych er 
ganizacji Partii Chrześcijańsko- 
Demokraty cznej.

Ofiary powodzi
W wyniku tropikalnych desz­

czów, jakie spadły na Dominika­
nę, wody rzek zalały północne, 
połnocnowschodnie i wschodnie 
rejony tego wyspiarskiego kraju, 
powodując ogromne straty mate- 
ri ’ne. Przypuszcza się, iż śmierć 
p&niosto co najmnieą s® osób.
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Mazywa się „Europa".
W Półtoralitrowa butel­

ka do piwa i innych napo 
jów, o znormalizowanych 
wymiarach, stosowana na 
całym święcie. Takie bu­
telki produkuje się rów­
nież w Polsce; sporo ich 
eksportujemy do tzw. stre­
fy dolarowej, W kraju jed 
nak nikt butelek „Europa”
nie skupuje. Po 
niu trafiają do 
Mogą stać się 
dla przemysłu

opróżnie- 
śmietnika. 
surowcem 

szklarskie-
go, jedynie jako stłuczka. 
Trzeba więc taką butelkę 
rozbić, po to, aby ją po­
nownie wrzucić do hutni­
czego pieca. Rozbić czyli 
bezpowrotnie stracić wło- 

"Żoną w jej wyprodukowa­
nie energię, pracę, trans­
port. Gdyby skupowano 
takie butelki, można by je 
wykorzystywać kilkadzie­
siąt razy do powtórnego 
napełniania.

A teraz sprawa stłuczki: 
to, co huty otrzymują to, 
po prostu kupa śmieci, nie 
nadających się do przero­
bu, choć do produkcji w 
charakterze surowca moż­
na stosować 30 — 70 pro­
cent stłuczki. Handlowcy z 
RFN wystąpili do nas z 
propozycją zakupu każdej 
ilości tego surowca.

W sytuacji dużych trud­
ności surowcowych, energe 
tycznych i transportowych 
takie i inne przykłady do­
wodzą, jakie straty ponosi 
nasza gospodarka przez nie
racjonalne 
dejście do 
rzystania 
rowców.

i rozrzutne po- 
problemu wyko 
niektórych su- 
Nie jednokrotnie

tylko z braku umiejętności
zorganizowania 
i powtórnego 
nia.

Na szczęście

ich skupu 
zastosowa-

nie dzieje
się tak we wszystkich dzia
łach gospodarki.
właśnie w Poznaniu 
da, w czasie której 
klienci, a zwłaszcza

Trwa 
gieł- 

różni 
drob-

wa wytwórczość, mają oka 
zje zakupić zbędne dla nie 
których przedsiębiorstw su 
rowce, maszyny i urządze­
nia. W ten sposób zaoszczę 
dzi się kilka miliardów zło 
tych. Zainteresowane tymi 
towarami są nie tylko drób 
ne spółdzielnie ale i wiel­
ki „Cegielski”. Takiego 
działania potrzeba więcej.

MP

Po XIV Plenum KC PZPR

System ekonomiczno-finansowy
przemysłu drobnego w fazie realizacji

Wprowadzenie w życie uch­
wały XIV Plenum KC PZPR 
— obok systematycznego zwię 
kszania środków technicznych, 
materiałowych i surowcowych 
— wymaga szybkiej adaptacji 
przemysłu drobr^go do nowej 
jakościowo roli w gospodarce 
narodowej. Jednym z najważ­
niejszych elementów tego pro 
cesu będzie opracowanie i 
wdrożenie systemu ekonomicz 
no - finansowego uspołecznio 
nej drobnej wytwórczości. Go 
towy jest już wstępny projekt. 
Wkrótce po zakończeniu Ple­
num KC dyskusja nad syste­
mem przenosi się więc ze sfe 
ry generalnych zasad do ob­
szaru konkretnych rozwiązań.

Nowy system uwzględniać 
musi uwarunkowania gospodar 
cip wymagające utrzymania 
priorytetu dla produkcji ryn­
kowej. Jest to bowiem jedno 
z głównych założeń rozwojo­
wych przemysłu drobnego 
przyjętych do realizacji w la­
tach 1979 — 1980.

Dotychczasowe dzielenie pro 
dukcji na rynkową i pozaryn

według kryterium nabywcy, 
prowadziło niejednokrotnie do 
zakłóceń w procesach koopera 
cyjnych. Istniały one również 
w odniesieniu do wyrobów w 
ostatecznym efekcie przezna­
czonych na rynek.

_ W trakcie plenarnych obrad 
Komitetu Centralnego Partii 
stwierdzano, że aktualne zasa 
dy finansowo - ekonomiczne 
nakładają na przemysł drobny 
zbyt sztywny gorset niezbyt 
spójnych wewnętrznie dyrekty 
wnych wskaźników. Obniżały 
one możliwość wykorzystania 
takich cech przemysłu drobne 
go jak elastyczność i szybkość 
działania, zdolność do łonowa 
cji i wykorzystywania zaso­
bów terenowych.

Przemysł drobny był dotych 
czas oceniany wartością produ­
kcji sprzedanej. Miernik ten 
nie stwarzał wystarczających 
zachęt do podejmowania pro­
dukcji krótkoseryjnej, opartej 
na surowcach odpadowych, nie 
ułatwiał ■ decyzji o szybkiej 

zmianie asortymentu.

bardziej pożądanych kierun­
ków produkcji. Dąży się do te 
go, aby rodzaje zadań i środ­
ków określane w NPSG sza­
cunkowo, były w ten sam spo 
sób obowiązujące dla najmniej 
szych jednostek gospodarczych.

, . Przewiduje się istotne ogra-
kową, a przede wszystkim me niczenie wskaźników dyrekty­
chanizm zaliczania wyrobów i wnych na rzecz ilościowo-asor
usług do tych dwóch grup tymentowego określenia naj-

Podstawą znacznie bardziej 
samodzielnych decyzji poszczę 
gólnych zakładów zarówno w 
zakres.}? produkcji rynkowej 
jak i kooperacyjnej staną się 
zapewne umowy zawierane z 
przedsiębiorstwami handlowy­
mi i kooperacyjnymi. Rozsze­
rzą się uprawnienia przed­
siębiorstw do bezpośrednich 
zakupów. Fundusz płac będzie 
silniej związany z wynikami 
finansowo - ekonomicznymi. 
Zwiększy się również samo­
dzielność przemysłu drobnego 
w ustalaniu cen, na które w 
większy niż dotychczas spo­
sób wpływać będzie sytuacja 
w zakresie podaży i popytu. 
Uspołeczniony przemysł drob­
ny będzie więc w znacznie wię 
kszym stopniu samowystarczal 
ny finansowo, zdolny do wy­
datkowania a zarazem odpowie 
działby za wykorzystanie sred 
ków na modernizację i zakup 
wyposażenia. (PAP)

Spokój
w irańskim
Kurdystanie

Radio teherańskie podało w 
środę rano, że w Naghadeh w 
irańskim Kurdystande zrastał 
przywrócony spokój. Rolkowania 
prowadzone między rywalizujący­
mi ze sobą ugrupowaniami oka­
zały się owocne. W środę zaczę­
to otwierać ponownie sklepy w 
tym mieście. Jednostki wojskowe 
zajęły pozycje poza granicami 
Naghadeh, a porządku w mieście 
pilnują „strażnicy rewolucji”. Ad 
ministrację w mieście będzie spra 
wować rada grupująca przedstawi 
cieli ludności kurdyjskiej i turec 
kiej.

Podczas walk w Naghadeh, któ 
re rozpoczęły się w piątek, zgi­
nęło ponad 200 osób. (PAP)

Stan wyjątkowy w Turcji
Po wtorkowym posiedzeniu rzą 

da w Ankarze opublikowano ko 
munikat o wprowadzeniu stanu 
wyjątkowego w sześciu dalszych 
prowincjach wschodniej Turcji.

Na zlecenie Krajowej Rady Bez 
pleczeństwa gabinet postanowił 
też przedłużyć o 2 miesiące stan 
wyjątkowy w 13 prowincjach, o- 
bowiązujący od 26 grudnia ubr.

KRONIKA DNIA
WSPÓŁPRACA POLSKA — NRD

W Warszawie zakończyła wczoraj obrady XVII sesja Komitetu 
Współpracy Gospodarczej i Naukowo-Technicznej między Polską 
a NRD. Głównym tematem obrad były przedsięwzięcia zmierzające 
do realizacji uzgodnień podjętych przez delegacje paytyjno-państwo- 
wc obu krajów i dotyczących rozszerzenia wzajemnych stosunków 
gospodarczych. (PAP)

NAGRODY DLA OPIEKUNÓW SZKÓŁ

Wczoraj w klubie „Trojka” w Poznaniu odbyło się wojewódzkie 
podsumowanie Ogólnopolskiego Konkursu „Zakład pracy pomaga 
szkole”. Sprawozdanie z działalności objętej tematyką konkursową 
nadesłało 195 zakładów pracy z województwa poznańskiego. Pierw­
sze miejsca i prawo udziału w eliminacjach centralnych przygnano: 

^■Poznańskiemu Przedsiębiorstwu Robót Drogowych współpracujące­
mu od 20 lat ze Szkołą Podstawową nr 38 w Poznaniu oraz Przedsię­
biorstwu PGR w ŁabiszynkU ra współpracę ze Zbiorczą Szkołą 
Gminną w Gnieźnie. Ponadto wyróżniono wiele placówek. 13 dzia­
łaczom wręczono odznaki CRZZ „Przyjaciel szkoły”, przyznano 
również 3 dyplomy zakładom pracy, (jk)

ZASOBY WODME WIELKOPOLSKI

Problemowi wykorzystania zasobów wodnych Wielkopolski i ich 
jakcści poświęcone było wczorajsze zgromadzenie ogólne Oddziału 
PAN w Poznaniu. O zasobach wodnych Wielkopolski mówili: dyrek­
tor poznańskiego Oddziału Instytutu Meteorologii i Gospodarki Wod­
nej prof. dr Zbigniew Pasławski oraz dyrektor wrocławskiego od­
działu instytutu prof. dr Seweryn Gołowin. PTof. dr. Stanisław Ko­
łaczkowski z WSI w Zielonej Górze przedstawił problem jakości 
wód. W obradach wziął udział sektetarz Wydziału VH Nauk o Zie­
mi PAN prof. dr Zdzisław Kaczmarek, (sf)

Spotkanie w Błażejewku

Rola towarzystw regionalnych 
w rozwoju współczesnej kultury

W Błażejewku koło Pozna­
nia rozpoczęło się wczoraj spot 
kanie kierownictw 10 towa­
rzystw kulturalnych: Kujaw- 
sko-Pomorskiego Towarzystwa 
Kulturalnego w Bydgoszczy, 
Gorzowskiego Towarzystwa 
Kultury w Gorzowie, Fedora 
cji Towarzystw Kulturalnych 
Ziemi Kaliskiej w Kaliszu, To 
warzystwa Społeczno Kultu rai 
nego w Koninie, Leszczyńskie 
go Towarzystwa Kulturalnego 
w Lesznie, Nadnoteckiego To 
warzystwa Społeczno Kultu­
ralnego w Pile, Wielkopolskie 
go Towarzystwa Kulturalnego 
w Poznaniu, Toruńskiego To­
warzystwa Kultury w Toru­
niu, Dobrzyńsko Kujawskiego 
Towarzystwa Kultury we Włoc 
ławku i Lubuskiego Towarzy 
stwą Kultury w Zielonej Gó­
rze.

Spotkanie zorganizowane 
przez Wielkopolskie Towarzy 
stwo Kulturalne ma na celu 
zintensyfikowanie życia spo­
łecznego na terenach działania 
wymienionych towarzystw, te 
renach -powiązanych wieloraki 
mj tradycjami historycznymi i 
kulturalnymi.

W pierwszym dniu dwudnio 
wego spotkania wystąpili po­
znańscy naukowcy. Prcf. Je­
rzy Topolski mówił o roli t-a 
dycji i integracji kulturalnej 
społeczeństwa. Podkreślił wza

jemny związek treści regional 
nych i ogólnonarodowych w 
budowaniu świadomości spo­
łecznej w Polsce socjalistycznej.
Prof. Lech Trzeciakowski w 
swoim wystąpieniu omówił hi 
storyczne przesłanki współdzia 
łania stowarzyszeń kultural­
nych Kujaw, Pomorza, Wielko 
polski i Ziemi Lubuskiej. Prof. 
Andrzej Kwilecki przedstawił 
problemy wielopoziomowego 
rozwoju współczesnej kultu­
ry i w tym zakresie — rolę to 
warzystw społeczno kultural­
nych. Rektor Państwowej Wyż 
szej Szkoły Sztuk Plastycznych 
Antoni Zydroń omówił prakty 
czne możliwości zintensyfiko­
wania oddziaływania poznań­
skiej uczelni plastycznej na 
środowiska w których działa­
ją wymienione towarzystwa 
kulturalne.

W dyskusji przedstawiciele 
poszczególnych regionalnych 
towarzystw dzielili się doświad 
czeniami ze swojej pracy. Pod 
kreślali potrzebę wspólnych po 
czynań dla zwielokrotnienia ży 
cia społecznego we wszystkich 
jego przejawach na terenie 
Kujaw, Pomorza, Wielkopol­
ski i Ziemi Lubuskiej.

Dzisiaj dalszy ciąg spotka­
nia. Przewidziane między in­
nymi zwiedzanie Szlaku Pia­
stowskiego. (bran)

Dyplomy ministra spraw zagranicznych

Wśród laureatów 
Polski Teatr Tańca z Poznania

Wczoraj w Warszawie odby 
ło się wręczenie dorocznych 
dyplomów ministra 3praw za­
granicznych za wybitne zasłu 
gi w propagowaniu polskiej 
kultury za granicą. Wśród lau 
reatów znalazł się — już po 
raz drugi — nasz wybitny pi­
sarz Jarosław Iwaszkiewicz. 
Obok niego: aktorka filmowa 
Barbara Brylska, reżyser tea 
tralny Adam Hanuszkiewicz,

reżyser filmowy Jerzy Kawa­
lerowicz, pisarz Andrzej Kuś 
niewicz, dyregent Jerzy Mak­
symiuk, piosenkarz i k om pozy 
tor Czesław Niemen, artysta- 
matlarz Włodzimierz Zakrzew 
ski oraz zespoły: Polski Teatr 
Tańca z Poznania, Chór Aka­
demicki Politechniki Szczeciń 
sklej. Krakowski Teatr .,Cri- 
cot-2” j Teatr „Stu” z Krako 
wa.

Na polach Wielkopolski

— Siewy zbóż na ukończeniu
- Kolej na kukurydzę

Dzięki wielkiej mobilizacji 
ludzi i sprzętu w ostatnich 
dniach nadrobiono w znacz­
nym stopniu opóźnienia w 
pracach pniowych. W wielu 
rejonach Wielkopolski siewy 
zbóż są na ukończeniu. Na 
ogół dobrze przebiegają siewy 
buraków cukrowych, mniej­
sze zaawansowanie jest w sar 
dzeniu ziemniaków. Rozpoczy 
na ja się już siewy kukurydzy 
na ziarno.

W Kaliskiem zbożami jary­
mi obsiano ponad 90 procent 
planowanej powierzchni, cał­
kowicie ukończyły te prace 
państwowe gospodarstwa rol­
ne. W całym województwie 
na ukończeniu są siewy owsa 
i jęczmienia jarego. Ziemnia­
ki wysadzono na 40 procen­
tach areału, siewy buraków 
cukrowych minęły półmetek. 
Są znaczne szkody w upra­
wach ozimin — przyorano o- 
około 2 000 ha zbóż i około 
1 000 ha rzepaku. Są duże za 
ległości w dostawach saletry 
amonowej i superfosfatu.

W Konińskiem duże zróżni 
eowanie w pracach polowych. 
W niektórych gminach: jak 
np. w Orchowie, Władysławo 
wie. Kłodawie siewy zbóż są 
na ukończeniu, w większości 
gmin jednak wahają się w gra 
nicach od 70 — 80 procent 
planowanej powierzchni. Sie­
wy buraków cukrowych są 
na półmetku. W niektórych 
gminach odczuwa się niedobo 
ry sadzeniaków, jak np. w 
Strzałkowie i Słupcy, dosta­
wy są opóźnione. Trzeba prze 
orywać dużo plantacji rzepa­
kowych. które ucierpiały od 
mrozów i nadmiaru wilgoci.

W Leszczyńskiem siewy 
zbóż objęły ponad 95 procent 
powierzchni, buraków cukro- 
wy eh — 40 procent, a sadze­

nie ziemniaków przeprowadzę 
no w 30 procentach. Zasiano 
jedną trzecia roślin pastew­
nych. Dokonano także przesie 
wów 950 ha zbóż ozimych i 
480 ha plantacji rzepakowych. 
Są straty w kopcach zziem- 
niakami obliczane na 1200 
ton. Nadal występują zaległo­
ści w dostawach nawozów azo 
towy cli.

W Pilskiem siewy zbóż prze 
kroczyły 95 procent areału, są 
zakończone w państwowych 
gospodarstwach rolnych. Roś­
liny motylkowe zajęły trzy 
czwarte powierzchni planowa 
nej, buraki cukrowe — 20 pro 
cent, ziemniaki — 25 pro­
cent. Trzeba było przyorać 
więcej niż pierwotnie się spo 
dziewano upraw ozimych, u- 
szkodzonych podczas zimy. W 
tym tygodniu rozpoczyna się 
siewy kukurydzy na ziarno. 
Również w tym wojewódz­
twie są znaczne zaległości w 
dostawach nawozów azoto­
wych.

W Poznańskiem siewy zbóż 
wykonano w 82 '-procentach, 
buraków cukrowych w 32 pro 
centach, sadzenie ziemniaków 
w 12 procentach. Na ukończę 
niu mała siewy zbóż państwo 
we gospodarstwa rolne, w któ 
rych pośpiesznie wykonuje sie 
siewy buraków cukrowych 
na ponad połowie areału, a 
sadzenie ziemniaków objęło 
jedną czwarta powierzchni. 
W kilku kombinatach PGR, 
jak w Czempiniu, Maniecz­
kach, Ptaszkowie, Jarosławcu 
rozpoczęto siewy kukurydzy 
na ziarno. Dobrze przebiegają 
prące wiosenne w rolniczych 
spółdzielniach produkcyjnych. 
Rolnictwo poznańskie odczu­
wa wielki niedobór nawozów 
sztucznych, (emp)

Konińskie w roku znamiennych rocznic

Czyny produkcyjne i społeczne 
oraz imprezy kulturalne

Z udziałem wojewódzkiego 
aktywu politycznego i gospo­
darczego odbyła się w Koni­
nie narada ideologiczna na te 
mat przedsięwzięć w pracy 
ideowo-wychowawczej i pro­
pagandowej w roku 35-lecia 
PRL. Naradzie przewodniczył 
sekretarz KW PZPR, Lech 
Ciupa.

W referacie programowym 
sekretarz KW PZPR, Zofia 
Zamojska zaprezentowała 
główne działania, jakie podoi 
muje się w ciągu całego roku 
dla uczczenia jubileuszu PRL 
oraz 40 rocznicy napaści Nie­
miec hitlerowskich na Polskę. 
Obejmują one wiele imprez, 
spotkań, odczytów, udziału w

czynach społecznych pomnaża 
jących dorobek wojewódz­
twa. Zwrócono uwagę na 
wzrastającą wartość zobowią­
zań produkcyjnych i społecz­
nych dla uczczenia jubileuszu 
oraz dla wzbogacenia dorob­
ku dla dzieci w związku z 
t rwaj ącym Międzynarodowym 
Rokiem Dziecka. Przewiduje 
cię wiele imprez kulturalnych 
i sportowych oraz manifesta­
cji politycznych związanych z 
przypadającymi w tym roku, 
rocznicami.

W dyskusji prezentowano 
nr ogramy z poszczególnych 
miast, zakładów pracy, wsi, 
organizacji społecznych i śro­
dowisk. (woj)

Trwają walki
W różnych częściach Nika­

ragui doszło do kolejnych starć 
zbrojnych między bojownika­
mi Frontu Wyzwolenia Narcdo 
wego im. Sandino a żołnierza

Wręczając dyplomy minister 
spraw zagranicznych — Emil 
Wojtaszek podkreślił rolę twór 
ców i artystów wyróżnionych 
dyplomami, których działalność 
i zaangażowanie przyczyniają 
się do wzrostu uznania w świe 
eie dla Polski Ludowej.

W imieniu laureatów za przy 
znane dyplomy podz;ękował 
Andrzej Kuśniewicz.

W uroczystości wzięli udział’ 
kierownik Wydziału Zagranicz 
nego KC PZPR — Wacław 
Piątkowski, członkowie kierów 
niotw Wydziału Kultury KC 
PZPR, MSZ i Ministerstwa 
Kultury i Sztuki, przedstawi­
ciele stowarzyszeń twórczych, 
redaktorzy naczelni prasy cent 
ralnej. (PAP)

w Nikaragui
mi Gwardii Narodowej dykta 
tora Somozy. We wtorek przez 
godzinę toczyły się watki w 
Leonie — drugim co do wiel­
kości mieście Nikaragui.

PAP

Poznańskie Biuro Prognoz Insty 
tutu Meteorologu i Gospodarki 
Wodnej przewiduje na dziś w Wiel 
kopolsce: zachmurzenie duże z wię 
Jkszymi przejaśnieniami, przelotne 
opady deszczu.

Temperatura minimalna od pirs 
2 do plus 5 stopni, maksymalna 
od plus 10 do plus 12 stopni. Wia 
try słabe i umiarkowane z kiertm 
ków południowych i południowo- 
zachodnich.

Wczoraj o godz. 18 zanotowano 
następujące temperatury: w Poz­
naniu plus 11 stopni, w Kaliszu 
Koninie, Lesznie i Pile plus 19 sto 
pni: ciśnienie 748,1 mm.

Dzisiejszy serwis inłormticyjr.y 
opracował Roch Kowalski
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ZNAKI PAMIĘCI
°^y- — ce działalność wielkopolskich cji będzie Park 1000-lecia naMiesiąc Pamięci Naro­
dowej. W tym roku ma

on charakter szczególny, przy 
pada bowiem w 40-lecie hi­
tlerowskiej napaści pa nasz 
kraj. W Poznaniu jest wiele 
miejsc upamiętniających wal­
kę i męczeństwo Polaków, 
nie tylko w okresie II wojny 
światowej. Odwiedzając je, 
dochodzimy jednak czasem do 
przekonania, że nie wszystkie 
one utrzymane sa tak, jak na 
to zasługują.

Ponad rok działa w Pozna­
niu Miejska Obywatelski Ko­
mitet Ochrony Pomników Wal 
ki i Męczeństwa. Jego zada­
nia — jak nas poinformowali: 
przewodniczący Komitetu, wi 
ceprezydent Poznania — An­
drzej Wituski oraz sekretarz 
Komitetu, główny koijserwa- 
tor zabytków miasta nad 
Warta — Ludomira Brzozow­
ską — są trojakie. Pierwsze, 
to inspirowanie dbałości o 
miejsca już istniejące — 
cmentarze, tablice, obeliski. 
Drugie, to upamiętnianie lu­
dzi i wydarzeń stosownymi 
tablicami. Na przykład ostat­
nio pojawiły sie takie na ho 
tela. „Zacisze”’ gdzie mieścił 
się pierwszy sztab powstań­
czy w 1918 roku, czy tablica 
poświęcona Ignacemu Pade­
rewskiemu na frontonie hote­
lu „Bazar”. W maju przybę­
dzie w Poznaniu — na placu 
Wolności — kolejny element 
w miejscu, gdzie 22 kwietnia 
1945 roku przekazano sztan­
dar. ufundowany przez społe­
czeństwo Wielkopolski 3 Bry 
gadzie Pancernej II Armii, 
Wojska Polskiego, która, co 
przypominać będzie stosowny 
tekst: „Gromiła wojska hitle 
rawskie na szlaku od Nysy 
Łużyckiej do Pragi Czeskiej**.

Nfe zawsze inspiracja upa­
miętniania wydarzeń z naszej 
historii wychodzi jedynie od 
Komitetu; społeczna inicjaty­
wa spowodowała powstanie 
kolejnych miejsc pamięci ta- 
kieh na przykład, jak to w 
okolicach MaRy, upamiętniaiją

Kolokwium polsko-francuskie w Poznaniu

Podobne metody 
a jakie wyniki?

Przed trzema laty podpi­
sana została umowa o 
współpracy pomiędzy 

Akademia Ekonomiczną w .Po 
znaniu i Uniwersytetem w Di 
jon (Francja). Jednym z naj­
bardziej widocznych przeja­
wów tej współpracy, są regu 
lamę kolokwia polsko-fran­
cuskie, koncentrujące się wo­
kół takich tematów badaw­

harcerzy.
Trzecie zadanie Komitetu, 

to tworzenie szczegółowej in­
wentaryzacji wszystkich 
miejsc pamięci narodowej. Za 
łożone kartoteki zawierają 
również informacje o Łnstytu 
ciach opiekującvch się miej­
scami pamięci narodowej w 
Poznaniu. W przyszłości Ko­
mitet będzie starał się zachę 
cać do takich właśnie patro­
natów instytucie, z których 
wywodzą sie ludzie godni w 
pamiętnienia. Na przykład na 
Cmentarzu Zasłużonych na 
Skałce istnieje wiele wyma­
gających otoieki grobów wybit 
nych Wielkopolan, których 
rodziny już nie żyją. Komitet 
będzie" poszukiwał patronów i 
na pewno znajdzie.

Działalność Miejskiego Oby 
watelskiego Komitetu Ochro­
ny Pomników Walki i Męczeń 
?'Wą z pewnością przyczyni 
się do jeszcze większej dbało­
ści poznaniaków o te szcze­
gólne w naszym mieście pa­
miątki. Ze interesują się oni 
miejscami pamięci świadczą 
liczne listy, telefony i osobi­
ste wizyty w naszej redakcji. 
Rozmowę z prezydentem An­
drzejem Wituskim i konser­
watorem Ludomira Brzozow­
ska wykorzystaliśmy jako spo 
sobność do zaspokojenia cie­
kawości wielu czytelników.

E ort VII w wydzielonej 
swej części — miejscu byłego 
hitlerowskiego więzienia — 
przejęty będzie przez poznań­
skie Muzeum Historii Ruchu 
Robotniczego. W Forcie pow­
stanie oddział muzeum, po­
święcony martyrologii. W tej 
chwili przygotowuje się odipo 
wiednią adaptację wnętrz, dla 
■właściwego przechowywania i 
eksponowania pamiątek. Prze 
widuje się, iż w nowym kształ 
cis będzie on gotów do zwie­
dzania pod koniec bieżącego 
roku.

Wiele pytań naszych czyteł 
ników dotyczy pomnika Ar­
mii Poznań, W lutym ustalo­
no, iż miejscem jego Jbkalliza 

czych, jak planowanie regio­
nalne, metody matematyczne 
w ekonomii oraz ekonomika 
kształcenia i zatrudnienia.

W Poznaniu odbywa się 
właśnie trzecie tego rodzaju 
kolokwium, z udziałem przed 
siawicieli kuliku krajowych 
uczelni ekonomitcznych oraz 
10-osoboweg delegacji francu­

Osiedlu Warszawskim. Nowa 
lokalizacja wymaga pewnych 
korekt projektowych, któ­
rych obecnie się dokonuje. 
Nie powstrzymuje to innych 
prac, związanych z powsta­
niem pomnika.

Odwiedzający poznańską Cy 
tadelę zaniepokojeni są sta­
rem niektórych cmentarzy. 
Są opuszczone mogiły i nie 
świadczy to najlepiej o na- 
scej pamięci. Jak się dowie­
dzieliśmy, rozpoczęto długofa­
lowe działanie, które zmieni 
dotychczasowe oblicze tych 
cmentarzy. Wymierni się tutaj 
m. jn. 700 nagrobków na kwa 
terach polskich, gdzie spoczy­
wają m. im. prochy powstań­
ców z 1848 i 1863 roku. Pozo 
stawione będą tvlko nagrobk 
stylowe, stare. stanowiące 
nieraz dzieła sztuki kamieniar 
skiej. Wszystkie cmentarze 
na Cytadeli — w tym kwate 
ry lotników, które są w do­
brym stanie, poddane zostaną 
starannym zabiegom konser­
watorskim. • Teren Muzeum 
Wyzwolenia Poznania posze­
rzy się o tzw. ,’Małą Śluzę” 
gdzie urządzona będzie stał? 
ekspozycja ..Polacy na fron­
tach II wojny światowej”.

Świadectwem naszej parnię 
ci są również nazwy ulic. 
Sprawami tymi zajmuje się. z 
urzędu Biuro Geodety Miej­
skiego. Prezydent Poznania oo 
wołał ponadto specjalną ko­
misje doradcza. Mamy prawo 
oczekiwać, iż niektóre,- nie za­
wsze wytłumaczalne do ’ tej 
pory przeoczenia w nazewni­
ctwie ulic nie będą się już 
zdarzać. Wszystkie propozycje 
nazw ulic będą jeszcze wnik 
liwiej niż dotychczas rozpa- 
trywaBe. W owych spóźnio­
nych gestach naszej pamięci 
poznaniacy mogą mieć swój 
bardzo wytrMany udział, nie 
tylko pytając dlaczego jeszcze 
nie ma ulicy takiego to, a ta 
kiego imienia, a częściej uza 
sadmając. dlaczego człowiek 
taki powinien być patronem 
nowo powstałej ulicy.

ANDRZEJ SKRZYPCZAK 

skiej, której przewodniczy 
prof. Piętro Palestra, wacedy- 
lektor Instytutu Metod Mate­
matycznych w Ekonomia Uni­
wersytetu w Dijon.

— Bardzo sobie cenimy kon 
takty z poznańską Akademią 
Ekonomiczną — mówii prof. 
Palestra w przerwie trzydnio 
*ych obrad. — Pracujemy 
wprawdzie na podobnym ma 
ter lale badawczym, ale inny­
mi metodami, tym ciekawsze 
jest więc zestawienie rezulta­
tów. Za bardzo cenne uwa­
żam porównanie czynników 
determinujących popyt na 
wyższe wykształcenie, powo-

Dokończenie na str. 4

n

— Właściwie to nasz za­
kład nastawiony jest głów­
nie na zamrażalnictwo owo­
ców i warzyw, a konserwy 
są produkcją uboczną. Aie w 
ten sposób zagospodarowuje 
my to, co w stanie świeżym 
nie odpowiada normom, wy­
maganym przy zamrażaniu. A 
więc warzywa z dodatkiem 
mięsa czy kiełbasy, po odpo 
wiednim przygotowaniu kła­
dziemy do puszek.

Ja w tym zakładzie pracu­
ję już 11 lat. Kiedyś sezono­
wo — w zamrażalnictwie, te­
raz ńa stałe przy konserwach. 
Jest nas tu cała kobieca bry 
gada i wśród niej podzielo­
ne są zadania. Ja na przy­
kład przygotowuję- produk 
cję — obecnie kapustę z kieł 
basą i bigos. Pilnuję, aby go

Wśród przyszłych medyków

Nauka - poza programem
Jest ich 12. Z różnych lat 

studiów na wydziale le 
karskim poznaa.s.Kiej Aka 

demii Medycznej. Jedni — to 
już prawie lekarze, inni dopie 
■ro zaczynają zgłębiać tajniki 
wiedzy medycznej. Kierowani 
przez dr. Bronisława Stachów 
skiego twarzą koło . naukowe 
przy Klinice Neurochtmirgii.

— Chodziło mara o io — mó 
mi apieku® koła — by praca 
jąc tu razem, zdobywać taką 
wiedzę i takie umiejętności, 
których nie nabywa się w to 
ku studiów. Tak więc przez po 
dejmowanńe ścisłych tematów 
badawczych przyszli medycy 
wyrabiają W sobie nie tylko 
zdolność obserwowania cho­
rych, rejestrowania wszelkich 
zmian w ich samopoczucia, ar 
le także poznają metodykę zbie 
ranią .materiału do dociekań. 
Uczą się też pisania prąc nau 
kowych. Słowem teoretycznie 
i praktycznie przygotowują się 
do (pracy badawczej.

Obserwują, gromadzą i ze­
stawiają dane, dyskutują nie 
raz potykając się na własnych 
błędach — by wreszcie dojść 
do jakichś wyników. Prace ko 
ła prezentowane są na różne 
go rodzaju sympozjach, zjaz­
dach naukowych studentów. 
Niejednokrotnie zdobywają na 
grody 1 wyróżnienia.

Jakie sprawy ttsR in dokład 
rre poznać kandydaci ra naa 

' kojców?

towy wyrób był zgodny z re 
cepturą. Mieszam więc skład 
niki w odpowiednich propor 
cjach, przyprawiam, gotuję. 
Zanim inne pracownice nało 
żq produkt do puszek, prze­
chodzi on jeszcze badania la 
boratoryjne.

Oczywiście, bardzo ważną 
rzeczą jest smak konserw, ale 
jeszcze ważniejszą — czy­
stość. I to od nas zależy. Mu

simy także dbać o termino­
we przygotowanie pracy dla 
nakładoczek. Jeśli my, sto­
jące przy kotle, spóżhimy się, 
inne potem nie nadążą z ko 
lejnymi zadaniami. A to jest 
tak jak na taśmie. Wszystko 
musi grać. Pracujemy zresz­
tą w akordzie i naszym 
wspólnym interesem jest do­
bra organizacja pracy.

Sezon na bigos niedługo się 
skończy, a zacznie szczyt 
truskawkowy, potem sezon 
ogórkowy. Wtedy, my kon- 
serwiarki, staniemy przy in­
nej taśmie. Szczególnej uwa 
gi i ostrożności wymaga przy 
gotowanie truskawek do mro 
żenią. Wolę pracować przy 
konserwach, ale rozumiem, 
że w pełni sezonu owocowe­
go trzeba pomagać tam, gdzie 
goni czas, (zd)

Mówiła HELENA MO- 
CHALSKA, pracownica w 
Zakładach Przetwórczych 
WSOP w Rydzynie, woj. 
leszczyńskie.

— 7. początku — n5w: Gra 
łyna Chwalisz — w u racy ko 
ła podejmowaliśmy bajania 
doświadczalne. Na zwierzętach 
sprawdzaliśmy działanie ta­
kich czy innych preparatów 
służących do diagnostyki i ie 
ezenia. Mogliśmy eksperymen 
itować i to dawało dużo satys 
fakeji. Obecnie, niestety, nie 
mamy takich możliwości.

Podjęto więc inne tematy. 
Na przykład koło przy Klinice 
Neurochirurgii postanowiło 
zbadać, jak często zdarzają się 
wypadki wymagające Inter wen 
cji chirurga. W tym celu siu 
denci udali się do stacji pogo 
towia, do ambulatoriów, na od 
działy dyżurne szpitali. Zebra 
1? wiele informacji, interesują 
cych nie tylko dla lekarzy. O- 
kazało się między innymi, że 
w Poznaniu wypadkom w clą 
gu 7 dni uległo 800 osób. Wię 
eej panów (w tym głównie 
pracujących). Kobiety robiły 
sobie krzywdę raczej podczas 
prac domowych (przede wszyst 
kim narażając ręce) i podczas 
wypadków ną ulicach. Dnia­
mi nieszczęśliwymi, bo wte^y 
zanotowano najwięcej okale­
czeń — były środa, czwartek i 
niedziela—

Należałoby tego typu bada 
nią — dodają członkowie ko­
ła — w tym samym zakresie 
powtórzyć, by móc z nich wy 

ciągnąć ogólniejsze wnioski. 
Myślimy o tym.

Na razie bez reszty zaanga­
żowali się w lekarską opiekę 
nad pensjonariuszami Domu 
Pomocy Społecznej przy ulicy 
Mogileńskiej w Poznaniu. W 
„białe” soboty i niedziele —- 
sami sobie wyznaczają termi­
ny w miarę dysponowania woi 
nym czasem — postanowił do 
kładme przebadać mieszkań­
ców. Zwrócić uwagę nie tyl­
ko na ich schorzenia i samcpo 
czucie, ale także ną mcżliwoś 
ci i potrzeby pozazdrowotne.

Jak usprawnić terapię zaję 
ciową tak, by nie tylko poma 
gała zdrowiu, ale dawała, też 
poczucie przydatności? Jak za 
pobiegać atmosferze bezsensów 
nego czekania? Co zapropono 
wać pensjonariuszom, by mogli 
oni rozwijać swoje zaintereso 
wania i wykorzystać umiejęt­
ności?

Młodzi z naukowego koła ma 
ją wiele pomysłów, propozycji. 
Czy udą im się wprowadzić je 
w życie? Czy nie zrezygnują 
wobec nieprzewidzianych ba­
rier. Ale chyba i tak dobrze się 
składa, że przyszli lekarze bę 
dą umielj kruszyć kopie o po 
wodzenie spraw związanych nie 
tylko z wąską specjalnością 
swojej dyscypliny medycznej. 
Że potem jako specjaliści i na 
sd lekarze będą widzieć czło­
wieka chorego, ze wszystkimi 
jego potrzebami. (len)

Szosam? Jugosławii jeździ 
około 2 500 000 samocho 
dów, nie licząc tych, któ 

rymi przybywają tutaj zagra­
niczni turyści. Przeładowane 
■pojazdami są także miasta i 
miasteczka, w których coraz 
trudniej znaleźć miejsce do 
parkowania. W Belgradzie trze 
ba krążyć ulicami, by wresz­
cie „upolować” wolny skrawek 
jezdni dla pojazdu. To teraz. 
W pełni sezonu letniego jest 
gorzej. Można sobie uzmysło­
wić sytuację jeśli Dowiedzieć, 
że tylko w roku 1978 przez ju 
gosłowiańskie punkty granicz 
ne przejechało ponad 21,6 milio 
na ^pojazdów mechanicznych.

Każdy mieszkaniec Jugosła­
wii chciałby być właścicielem 
wozu spośród tych, jakie moż 
na tam nabyć. Ale nie jest to 
takie łatwe, chociaż Jugosła­
wia ma kilka fabryk samocho 
dów osobowych. W ubiegłym 
roku ich potencjał produkcyj 
ny wynosił 240 000 pojazdów, 
w tym roku zapowiada się 
zwiększenie zdolności wytwór 
czych przemysłu o bez mała 
60 000 samochodów różnych 
marek.

Najstarszym i największym 
producentem „czterech kółek” 
sa zakłady „Crvena Zastaca” 
(Czerwona flaga) w Kraguje- 
vacu, ale w Sarajewie montu 
je się „Volkswageny”. miasto 
Koper dostarcza wozy „To- 
mos” na licencji „Citroena”, 
zaś zakłady w Novo Mesto 9- 

puszczają, bardzo w Jugosła­
wii poszukiwane, pojazdy ze 
znakiem „Renault”. Obecnie 
mówi się o zamiarze podjęcia 
przez jugosłowiański przemysł 
motoryzacyjny kooperacji z a- 
merykańską firmą „General 
Motors”, pod której szyldem 
będzie się montować w Kikin 
dzie (okręg Vojvodinąi pojaz­
dy marki „Opel”. Natomiast 
stolica autonomicznego okręgu 
Kosovo — Prisztina ma zostać 
siedzibą fabryki samochodów 
„Peugeot”. Zamierza się ich tu 
taj montować około 50 000 ro 
cznie. Wielkość produkcji 
„Opla” nie jest jeszcze znana.

Wszystko to dla możliwie 
szybkiego zaspokojenia rosną­
cego popytu na samochody o- 
sobowe. Dzisiaj czeka się na 
nie — zdaniem wielu zaintere 
suwanych — zbyt długo. Cho 
ciąż — produkt krajowy ctrzy 
mać można w ciągu kilku lub 
kilkunastu tygodni od dnia za 
pisu, zaś na pojazd importo­
wany trzeba czekać kilka mie 
sdęcy. W każdym razie mimo 
różnych przedsięwzięć, w tym 
,rok« około 69 000 Jugosłowian 
nie otrzyma upragnionych w® 
zów.

Jugosławia sprowadza samo 
chody z kilku krajów, w tej li 
czbie sporo z CSRS i ZSRR, co 
.powiększa możliwości wyboru. 
Import nie przekroczył jednak 
w ubiegłym roku 34 000 aut. 
Ale też 20 098 „Zastav” wyje

Nie tylko „Zastava“
Korespondencja własna z Jugosławii

ehało z Jugosławii w różne 
strony świata. Tak więc przy 
wóz nie mógł jeszcze zrówno­
ważyć .podaży z popytem. W o- 
góle ma to nastąpić — jak się 
tu twierdzi — za kilka lat. Na 
razie, dla ograniczenia zbyt wy 
górowanego popytu, z większo 
no wysokość wpłaty na pojazd. 
Jęszcze kilka tygodni temu wy 
nosiła ona 40 procent wartości 
zamówionego samochodu kra 
jowego, obecnie trzeba opła­
cać 45. Ponoć ma ta „podwyż 
ka” obowiązywać tytko oko­
ło dwa lata, a zatem do poło 
wy 1981 roku. Jednak panuje 
raczej .przekonanie, że później 
nastąpi dalsza zmiana. Oczy­
wiście w górę.

Pragnących samochodu jest 
zawsze więcej niż faktycznie 
je kupujących. Uwidacznia się 
to także na coniedzielnej gieł 
dzie pojazdów w Belgradzie, 
odbywającej się tuż przy sżo 
sie w kierunku na Novj Sad. 
Nawet przy stosunkowo umiar 
kowanych cenach na wozy u- 
żywane — liczba ciekawskich 
wielokrotnie przewyższa grono 
zawierających transakcje. Na 
tomiast zupełnie inne zamiera 

suwania obserwowałem na ko 
lejnym w stolicy Jugosławii 
Salonie Samochodowym. Odby 
wał się on w tym roku od 30 
m.arca do 8 kwietnia, jak zwyk 
le — na terenach Międzynaro 
dowych Targów Belgradzkich.

Kilkadziesiąt firm samocho 
dowych prezentowało na po­
wierzchni otwartej i w rozleg 
łych halach setki rozmaitych 
pojazdów. Nie podziwiano 
wszakże wspaniałych, nowo­
czesnych w linii czy wyposa­
żeniu autokarów wycieczko­
wych bądź dla komunikacji 
miejskiej, ani dobrze pomyślą 
nych pojazdów dostawczych 
czy specjalnych dla potrzeb go 
spodarki komunalnej. Tłumy 
zwiedzających przewalały się 
każdego dnia przede wszyst­
kim przez pawilony, w których 
można było oglądać samocho­
dy osobowe. Znane firmy świa 
towe, m, in. „Ford”, „Oper, 
„Mercedes-Benz”, „Peugeot", 
„Citroen”, „FIAT”. „Mor­
ris” oraz „Łady”, „Moskwicze”, 
„Skody”, „Wartburgi” ery „Tra 
banty” — konkurowały z wije 
loma innymi.

ci i p zainteresowaniach pu­
bliczności, prawdą jest, że naj 

Oczy zwiedzających prayciąliczniej reprezentowany był

gał ,samochód roku 1979". kló 
rym jest „Chrysler Simca — 
Horizon LS”, zgrabna i ładna, 
4-dirzwiowa limuzyna (13 38 
ccm). Jej siostrzyca a czna- 
czeniu GŁS ma pojemność o 
325 ccm większą.

Duże zainteresowanie publicz 
ności wzbudzały dwa modele 
naszego „Poloneza”. Obserwo 
wałem jak każdy z przecho­
dzących podchodził do hostes- 
informatorek i pytał nie tylko 
o osiągi pojazdu, lecz także o 
jego cenę oraz możliwości na 
bycia. Faktem zaś jest, że na 
jugosłowiańskich szosach i u- 
licach widziałem „Polonezy” z 
miejscowymi numerami reje­
stracyjnymi. Zresztą — jeź­
dzi tu także sporo naszych ma 
łych „Fiatów” z oznakowaniem 
„126p”. Obok „Zas-tav 750”. 
malce „madę in Polami” w zna 
cznym stopniu motoryzują ju 
gosłowiańskie społeczeństwo.

Nawiązując jeszcze do Salo 
nu Samochodowego wypada 
podkreślić przejrzystość jego 
ekspozycja oraz wspaniałą pre 
zentację jugosłowiańskiego 
przemysłu części zamiennych 
i akcesoriów, a także wyposa 
żenią stacji obsługi i warszta­
tów usługowych.

Cokolwiek by jednak powie 
dzieć o organizacji tego prze­
glądu samochodowych nowoś­

wytwórca „Zastav” — fabry­
ka w Kragujevacu. Oglądano 
i „opukiwano” tu różne modę 
le, ale „misterem” zdawał się 
być najnowszy model „Zasta 
vy”. Nic w tym dziwnego. Bo 
choć Jugosłowianie lubią i In 
ne samochody, wszakże najbar­
dziej dla nich dostępne są wy 
roby „Crvenej Zastavy”.

Jugosłowiańscy przyjaciele 
mówili mi, że najwyższą ko­
niunkturę na samochody no­
towano tutaj w ubiegłym roku. 
Obecnie ona spada. Dowodem 
ma być między innymi to, że 
wobec malejącego zaintereso­
wania w okresie zimowym po 
szczególni producenci stosowa 
li przy zakupie pojazdów ra­
bat. Jestem jednak przekona 
ny, że rabat ten wynikał z han 
diowego podejścia, a Bie ze 
słabnącego popytu. Zimą jest 
zawsze mniej chętnych do kup 
na auta. Zwłaszcza przy nie­
doborze garaży. Chociaż ta po 
ra roku nie bywa w Jugosła­
wii tak ostra jak u nas. Są­
dzę, że kwietniowy belgradz­
ki Salon Samochodowy udo­
wodnił, iż w Jugosławii licz­
ba amatorów „czterech kółek” 
nie maleje. Być może zmieni 
się jednak zapotrzebowanie po 
ograniczeniach w używaniu po 
jazdów, które ostatnio wpro­
wadzono w tym kraju wsku­
tek niedoborów benzyny.

EUGSMTUSZ CeFTA
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Przed sezonem turystycznym

Na urlop do Grecji
Kilkadziesiąt tysięcy pol­

skich turystów odwiedzi w tym 
roku słoneczną Grecję. Już o 
becnie przebywa tam wielu 
Polaków — uczestników wycie 
czek zorganizowanych przez 
biura podróży. W Delfach, A- 
tenach czy na Krecie nietrud 
no usłyszeć polski język. Zbli 
ża się także okres, kiedy do 
tego pięknego i gościnnego 
kraju wybiorą się w większej 
liczbie turyści indywidualni. 
Z myślą o nich — kilka prak­
tycznych uwag:

Grecja — i do tej pory dosyć 
droga — przeżywa obecnie 
niemałe trudności ekonomicz­
ne. W związku z tym od ubie 
glego roku cieny wielu artyku 
łów i usług (w tym także tu 
rystycznych) podskoczyły jesz 
cze bardziej. Dolara wymienia 
się obecnie na 36 drachm.

Zważywszy, iż przed kilko­
ma dniami cena wysokooktano 
wej benzyny ustalona została 
na 26,3 drachm— paliwo będzie 
znacznym obciążeniem budże­
tu turysty. Ponadto zniesiono 
w tym roku dawną 40-procen 
tową turystyczną ulgę przy za

Kulisy prób USA 
z bronią jądrową

Dziennik „Washington Post” 
ujawnił, że z dokumentów znaj 
dujących się w archiwach ar­
mii amerykańskiej wynika, iż 
w 1953 r. na poligonie atomo­
wym w Newadzie, Pentagon 
przeprowadził próby z bronią 
jądrową w czasie których ty 
siące żołnierzy narażono na nie 
bezpieczną dla ich życia i zdro 
wia dawkę promieniowania.

Wbrew ostrzeżeniom Komisji 
do spraw Energii Atomowej 
oddziały wojsk rozlokowano 
w okopach i czołgach w odle­
głości niewiele większej niż 
3 km od epicentrum wybuchu. 
Celem, tego eksperymentu by 
ło ustalenie reakcji ludzi znaj 
dujących się w pobliżu wybu 
chu jądrowego w warunkach 
maksymalnie zbliżonych do 
rzeczywistego pola walki.

Wplu żołnierzy uczestniczą­
cych w tych próbach — pisze 
dziennik — zapadło na choro­
by nowotworowe, a część z 
nich cierpi na poważne scho­
rzenia genetyczne. (PAP)

Powódź
w Północnej Dakocie
Ulewne deszcze dodatkowo 

pogorszyły sytuację powodzio­
wą w dwóch amerykańskich 
stanach Minnesota i Północna 
Dakota, które rozdziela Rzeka 
Czerwona. Poziom wody w tej 
rzece przekroczył o 15 me­
trów stan alarmowy (najwyż­
szy poziom w tym stuleciu). O 
czekuje się, że stan kulmina­
cyjny zostanie osiągnięty we 
wtorek. Woda zalała trzecią 
część dwóch bliźniaczych miast 
Grand Forks i East Grand 
Forks, usytuowanych na prze 
ciwległych brzegach rzeki. Po 
nad 1 500 osób trzeba było ewa 
kuować. W stanach południa 
sytuacja powoli się normalizu­
je.

Dokończenie ze stor. 3 
d zenie na studiach, a następ* 
nie konsekwencje ekonomicz­
ne zmian w poziomie wy­
kształcenia. W tym zakresie 
badań poznańska uczelnia eko 
nomiczna osiąga szczególnie 
godne uwagi wyniku Warto 
zaznaczyć, że jest to jedyna 
instytucjona-lna współpraca 
Uniwersytetu w Dijon z uczei 
ni a w kraju socjalfetycznym.

— Bezsprzecznym dorob­
kiem naszych spotkań są ma­
teriały naukowe — uzupełnia 
doc. dr hab. Józef Orczyk, kie 
równik Zakładu Ekonomiki 
Kształcenia Instytutu Polityku 
Społecznej i zarazem prze­
wodniczący komitetu organi­
zacyjnego poznańskiego kołok 
wium. — Materiały te, wyda

kupie benzyny. Oznacza to, że 
Grecja stała się krajem o naj 
droższym w Europie paliwie.
Za 1 dolara — tankuje się nieś 
pełna półtora litra.

Reżim oszczędnościowy zmu 
sił władze do ograniczenia na 
wszystkich drogach maksymal 
nej prędkości samochodów do 
80 km na godz. Na razie brak 
tablic informujących o tym za 
rządzeniu, ale trzeba o nim pa 
miętać by nie płacić wysokich 
mandatów. Opłata za przejazd 
najlepszą grecką szosą z Sa­
lonik do Aten wynosi 110 
drachm.

Przejazdy promami — mię­
dzy wyspami greckimi są sto 
sunkowo drogie. Bilet powrot­
ny na Kretę (z Pireusu) dla 
dwóch osób z samochodem ko 
sżtuje około 4 000 drachm.

Wspaniałe greckie campingi 
— w większości o wysokim 
standarcie — zachęcają do 
dłuższego wypoczynku. Nie­
które z nich otwarte są już 
od 1 kwietnia. Ceny — dość 
zróżnicowane, wahające się w 
granicach 150—180 drachm za

Łowiska „Dalmoru" na Pacyfiku

Szkolenie peruwiańskich rybaków
Głównym terenem połowów 

naszego największego armato­
ra rybackiego, gdyńskiego „Dal 
moru’’ staje się powoli Pacy­
fik. Dalmorowskie trawlery — 
przetwórnie penetrują od kil­
ku lat łowiska szelfu południc 
wo - amerykańskiego. W ra­
mach współpracy z partnerem 
peruwiańskim utworzona zosta 
ła spółka „Convenio Epsep-Ry 
bex”. Pomyślne doświadczenia 
tej współpracy przyspieszyły 
założenie drugiego wspólnego 
przedsiębiorstwa „Bahya Pis- 
cis — Dalmor”. Będzie ono 
eksploatować 14 trawlerów — 
przetwórni, podczas gdy „Con 
venio” ma w dyspozycji 6 sta 
tków. Na peruwiańskich łowis 
kach przebywa obecnie 12 jed 
nostek „Dalmoru”, do końca ro 
ku liczba ich wzrośnie do 20. 
Będzie to stanowić równo po 
łowę uprzemysłowionej floty 
gdyńskiego armatora.

Jedną z zasad działania spó 
lek jest szkolenie Peruwiańczy 
ków w zakresie rybołówstwa

Oświadczenie komunistów Francji i Belgii

Pogłębianie się kryzysu 
wynikiem polityki wielkiego kapitału

FPK i KP Belgii opublikowały 
wspólne oświadczenie, w którym 
stwierdzają, że prowadzona przez 
Wspólny Rynek polityka w intere 
sie wielkiego kapitału i koncer­
nów ponadnarodowych pogłębia 
i tak już poważne skutki kryzy­
su gospodarczego. Zamyka się 
przedsiębiorstwa, zmniejsza licz­
bę stanowisk pracy, reorganiiauje 
się produkcję w taki sposób, aby 
osiągnąć maksymalne zyski.

FPK i KPB wypowiadają się 
przeciwko ograniczaniu swobód 
demokratycznych, zwłaszcza prze 
ciwko wszelkim formom zakazu 
wykonywania zawodu i dyskrymi 
nacji oraz oświadczają, że zdecy­
dowane są walczyć o pokojową i 
niepodległą Europę. Stwierdzają 
przy tym, że pokój i bezpieczeń 
stwo są nie do pogodzenia z po­

Podobne metody a jakie wyniki?

2 osoby, namiot i samochód 
Warto wiedzieć, że w podob­
nej cenie można dostać dwa 
łóżka w „pokojach do wynaję 
cia”, których nie brak w miej 
scowościach turystycznych oraz 
przy ruchliwszych szlakacn. Za 
dwuosobowy pokój w tanim 
hoteliku płaci się około 300 
drachm. Trzeba przyznać, że 
greckie hoteliki są bardzo czy 
ste. Niestety drogie są bilety 
wstępu do muzeów. Wstęp na 
Akropol, czy też do muzeum 
w Delfach — kosztuje 50 
drachm. Nieco tańsze są bilety 
wstępu do przepięknych klasz 
torów w Meteorze, które są 
niewątpliwie warte obejrzenia.

Droga jest także żywność. 
Np. 1 kg żółtego sera — kosz­
tuje 150—200 drachm, kilogram 
wędliny — od 100 do 300 
drachm. Za niedużą pszenną 
bułkę trzeba zapłacić 10—15 
drachm, a za kubek jogurtu — 
16 drachm. Pomarańcze (ceny 
z kwietnia a więc z pełni „po 
marańczowego” sezonu) — 32 
do 36 drachm za kilogram, po 
midory — od 1/5 do 25 drachm.

PAP

uprzemysłowionego i przetwór 
stwa. Załogi statków mają się 
składać po połowie z Polaków 
Peruwiańczyków. Przejściowo 

jednak na statkach „Bahya 
Piscis-Dalmor” pozostawać bę 
dą wyłącznie załogi polskie. 
Stąd też polska kolonia rybac­
ka w Peru wzrośnie pod ko­
niec br. do około 2000 osób. W 
tej sytuacji armator przystępu 
je do rozszerzania bazy rekrea 
cyjnej dla swoich załóg na lą­
dzie. Każda zmiana załogi po 
zostaje bowiem z dala od kra 
ju przez 6 lub więcej miesię­
cy.

„Dalmor” podejmuje ponad­
to w tym roku połowy na Mo 
rzu Beringa, a więc również 
po drugiej stronie kontynentu 
amerykańskiego. Jest to naj­
bardziej odległy rejon, na któ 
rym nasza flota rybacka podej 
muje działalność. Dalsze jedno 
stki udadzą się w pobliże A- 
laski, by łowić głównie minta 
j.a, rybę z gatunku dorszowa- 
tych.

działem Europy na antaganżstycz 
ne bloki wojskowe i kantynnowa 
niem wyścigu zbrojeń. Dlatego 
podkreślają konieczność podjęcia 
konkretnych kroków w dziedzi­
nie rozbrojenia, umocnienia od­
prężenia, rozwoju współpracy 
między państwami Europy i ca­
łego świata.

Nawiązując do zbliżających saę 
wyborów do parlamentu zachod­
nioeuropejskiego, partie komuni­
styczne obu krajów stwierdzają, 
że rządy krajów Europy zachod­
niej i popierające je partie prag 
ną dokonać nowego kroku na 
drodze do kapitalistycznej ponad 
narodowej integracji, ogranicza­
jąc zarazem suwerenne prawa na 
rodów i uszczuplając pełnomocni­
ctwa parlamentów krajowych.

PAP

ne w wersji francuskieg i poi 
sklej. stanowią cenną pomoc 
dla studentów oraz osób zaj­
mujących sie przedmiotową 
problematyką.

— Pragnąłbym jeszcze dać 
wyraz mojej sympatii osobi­
stej dla Poznania — doda je 
prof. Palestra. — Wzrosła ona 
zwłaszcza od chwili, gdy 
stwierdziłem, że budowniczy 
waszego wspaniałego renesan 
sowego ratusza — GiOFonni 
Battista di Quad>ro jest moim 
ziomkiem. Obydwaj urodziliś­
my s<ię w Dugano.

— Dziękujemy za rozmowę 
i życzymy dałszych pomyśl­
nych obrad.

Roamawdał ___
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Współpraca polsko-radziecka

Aparatura elektryczna
dla ZSRR

Dynamicznie rozwija się w 
ostatnich latach eksport pol­
skiej aparatury elektrycznej 
do ZSRR. Zalega łódzkich za 
kładów „Ema-Elester” wyśle 
w tym roku do Kraju Rad o 
22 procent swych wyrobów 
więcej niż w ubr. Wpływy z 
tego tytułu osiągną 145 min zł 
dew. Głównym przedmiotem 
eksportu są zestawy styczniko 
wo - przekaźnikowe do różne 
go typu silników elektrycz­
nych, wyłączniki i rozłączniki 
oraz mające szerokie zastoso­
wanie w rolnictwie i gospodar 
ce hodowlanej szafkowe zesta 
wy aparatury niskiego napię­
cia. W różnych działach gospo 
darki radzieckiej pracuje już 
kilka milionów sztuk takich a 
paratów.

Bezawaryjność pracy i ter­
minowość dostaw sprawiają, 
że odbiorcy radzieccy zwiększa 
ją bieżące zamówienia. Podpi 
sany kontrakt na. rok 1980 
przewiduje dalszy wzrost dos­
taw wyrobów łódzkiego „Eles 
teru” do ZSRR. Radzieckim im 
porterom przedstawiono ofertę 
na następne pięciolecie. (PAP)

Tragiczna 
śmierć 

dwóch taterników
23 bm. wyjechali z Klaso­

wa do Mors k iego Oką. w Ta­
trach dwaj taternicy, którzy 
mieli zamiar wejścia na „Ca- 
brynę nad Morskim Okiem. 
Gdy nie wrócili w umówi wm 
czasie, rodzina zaalarmowała 
GOPR w Zakopanem.

Ratownicy górscy natych­
miast przystąpili do akcji po­
szukiwawczej. Trwałą ona 24 
godziny i odbywała się w bar 
dzo trudnych warunkach, pod 
czas halnego wiatru, śniegu z 
deszczem i mgły. 25 bm. ra­
townicy odnaleźli zwłoki tatei 
ników — aidetniego Krzyszto 
fa Chrostka oraz 21-letniego 
Marka Żurka. Podczas zejścia 
ze szczytu spadli oni z grani 
Cubryny w 150-metrową prze 
paść i ponieśli śmierć na miej 
scu. (PAP)

Centrom
Twórczości Dziecka 

powstanie w Zamościu
W Zamościu powstał projekt 

budowy Centrum Twórczości 
Dziecka. Centrum pomyślane 
jako pomnik poświęcony ucz­
czeniu pamięci martyrologii 
dzieci Zamojszczyzny z łat hi­
tlerowskiej okupacji będzie o 
bejmował zespół szkół artysty 
cznych i obiektów rekreacyj­
nych dlą przeszło 3 000 dzieci 
i młodzieży.

W Centrum Twórczości Dzie 
cka znajdą pomieszczenia M- 
c|eum sztuk plastycznych, szko 
ła muzyczna, liceum ogólno­
kształcące, młodzieżowy dom 
kultury oraz internat a także 
hale sportowo — rekreacyjne 
i stadion sportowy. Na terenie 
tych obiektów będzie można 
organizować różnego rodzaju 
imprezy nie tylko o zasięgu 
krajowym ale i międzynaeodo 
wym. (PAP)

Amerykańska 
broń laserowo

Rzecznik amerykańskiego kon­
cernu „Hughes Airarafit Compa­
ny’, pottirformawał o wyprociuko 
waniu w USA nowego typ« tase 
ra, który pozwoli naprowadzać 
rakiety na cele powietrznet

Informacja ta zbiegła się z wy 
stąpieniem reprezentującego Na­
rodową Agencję Hoeibr łojenia i 
Kontroli Zbrojeń, Barry'ego 
Blechmana przed jednym z korni 
tetów Izby Repr«z®otanitów. wRoz 
wój techniki wtopSęoweó, umośli- 
wiająceij mszczenie rBeprssyjaciel 
skich pocisków — poswóedtział 
Piecńmam. — gnossi poważnymi im 
plikacjami pohtyczno-wodsfciawy-

Zwrócst aa również uwagę 
na wyrulcające stąd róeiaeaęae- 
czeństnaio wyśrżpn
zfefcąjea. <PApj

Przewodniczący MKOL — 
lord Kilłanm, ragrozU Fran­
cji wyicłuczemem z szeregów 
Międzynarodowego Kanitetu 
Olimpijskiego i — co za tym 
idzie — z Igrzysk Olimpij­
skich 1980 z. w Moskwie, je- 
żeS dojdzie do skutku zapla­
nowane na wrzesień tournee 
po Francji zespołu rtigby z 
Afryka Południowej.

W hśdie do przewodnicząee 
go Narodowego Kamatetu 
Oiimapiiskieigo Braocja — 
Ciaiude’a CoSSaanda, przewodni­
czący MKOł. wskazał na fakt 
ze Afryka Bid i Rodezja z po 
wadu uprawiania poittyki 
dyskayarwnaci. rasowej, aosto- 

•ły? wykluczone z MKOL

Po przegranej z USA 15 Trener Holendrów:

Polscy hokeiści 
opuszczają grupę „A“

W przedostatniej rundzie fi 
nału „B” hokejowych mistrzo­
stw świata i Europy w Mos­
kwie rozstrzygnęła się sprawa 
degradacji. Do grupy „B” po 
porażce z drużyną USA 1:5, 
grupę „A” opuszczają hoktos 
ci polscy. Międzynarodowa Fe 
deracja Hokeja na Lodzie za 
decydowała że następne mi­
strzostwa świata grupy „B” w 
1981 r. odbędą się we Włoszech 
— w Mediolanie lub Bolzano.

Oto tabela finału „B” 
5. Finlandia
6. USA
7. RFN
8. Polska

7:3 19—15
6:4 20—15
5:5 22—19
2:8 13—25

W drugim wtorkowym me­
czu Finlandia wygrała z RFN 
7:3 (1:2, 3:1, 3:0). Przez dwie 
tercje brył to wyrównany mecz. 
W trzeciej tercji wyraźnie lep 
si i grający bardziej skutecz­
nie byli Finowie, którzy zasłu 
żenie wygrali spotkanie. Duży 
wkład w końcowy sukces zes­
połu fińskiego miał dobrze bro 
niący bramkarz Antero Kive- 
la. (PAP)

Z żużlowych torów
Zgodnie z przewidywaniami, 

niedawny międzynarodowy 
czwórmecz żużlowy w Pocking 
(RFN), zakończył się zwycię­
stwem reprezentantów Danii 
— 33 pkt., którzy wyprzedzili 
RFN — 30 pkt, Polskę — 25 
pkt., (Piech 11, Proch 7, Pysz 
ny 4 i Rembas 3) i CSRS — 8 
pkt Świetną formę zademon­
strował 7|jnon Piech, Stoczył 
On kapitalny pojedynek z Ole 
Olsenem, zakończany minima! 
ną wygraną aktualnego mistrza, 
świata.

W NRD cztery spotkania ro 
zegnał zespół złożony z zawed 
ników Stali Gorzów, Sparty 
Wrocław i Unii Leszno (B. Ją 
der, S. Turek i W. Helińsfcb 
Polacy odnieśli wysokie zwy­

Zwycięstwo W. Fibaka 
w Las Yegas

W Las Vegas rozpoczął się 
kolejny tenisowy turniej Grand 
Prix, w’ którym występuje też 
Wojciech Fibak. Nasz tenisista 
w pierwszej rundzie spotkał 
się z amerykaninem Elioten 
Teltseherem i odniósł zwycię 
stwo 7:6, 6^.

Siatkarki AZS-AWF walczą 
w Poznaniu o awans do II ligi
Kilka tygodni temm poznańskie 

zespoły siatkarek AZS-AWF i Bu 
dowlanych były gospodarzami eli­
minacyjnych rozgrywek o wejście 
do n ligi. Obie drużyny w do­
brym stylu wywalczyły prawo 
startu w dalszych grach.

Od 27 do 29 kwietnia w trzech 
grupach półfinałowych odbędą się 
mecze wyłaniające po dwie dru­
żyny, które znajdą saę w gronie 
sześciu finalistów ubiegających 
się o II Egę. Awans do tej ostał

Francji grozi 
wykluczenie z MKOI

Polacy są groźni 
gdy narzucą swój styL

„To będzie mecz o kolosal­
nym znaczeniu. Zwycięstwo łub 
nawet remis daje nam niemal 
stuprocentową pewność awan­
su do finałów mistrzostw Eu­
ropy. Zmbilizujemy na Cho­
rzów wszystkie siły” — powie 
dział o meczu z Polską na Sta 
dłonie Śląskim trener repre­
zentacji wicemistrzów świata 
— Jan Zwartkruis. Selekcjo­
ner holenderski jeszcze kadry 
nie ustalił, ale zapewni, że 
znajdą się w mej wszyscy naj 
lepsi obecnie piłkarze Holan­
dii, z wyjątkiem kontuzjowa­
nych.

Na pytanie, co dała tzenero 
wi Holandii obserwacja me­
czu NRD — Polska w Lipsku, 
J. Zwartkruis odpowiedział, 
„pierwsze pół godziny gry Po 
laków zaimponowały mi L- za 
niepokoiły. To był znakomity 
futbol. Stwierdziłem jednak, 
że skuteczność, a także szyb­
kość i kondycja piłkarzy Pol­
ski są niedostateczne. To na­
sza szansa. Zauważyłem rów­
nież, że Polacy są groźni, gdy 
narzucą swój styL (PAP) 

cięstwa; 56:22 (Neubranden- 
burg), 50:28 (Stassen), 55:23 
(Guestrow) i 49:27 (Rostock).

Decyzją GKŻ we wszystkich 
krajowych imprezach (z wyjąt 
kiem turniejów o „Złoty Kask”) 
nasi żużlowcy muszą starto­
wać na przestarzałych opo­
nach marki Barom, podczas 
gdy światowa czołówka od da 
wna jeździ na Du/nłopach, a os 
tatnio coraz skuteczniej pa wto 
skich Prrelłi. Ta zaskakująca 
decyzja spowodowana jest kto 
potami w zaopatrzeniu wszy­
stkich naszych klubów w egu 
mienie najwyższej jakości. Chy 
ba nie tędy droga nawiązania 
do lat świetności w tej dyscy 
pilnie sportu, fjp)

A. Karpow przewoź 
arcymistrzom

Na odbywającym się w Mowtre- 
aulu szachowym turnieju arcymi- 
strzów. wszyscy zawodnicy roze­
grali już swe partie dotyebetzaso- 
wych dziewięciu rund.

Liderem turnieju jest nadal A- 
natoMj Karpow (ZSRR) — 6,5 pkt. 
Dalsze miejsca zajmują Tai i La- 
jos Portisch (Węgry) — po 6 pkt. 
Ljubomń Ljuibojeyic (Jugosławia) 
- 5^.

ajej wywalczą cztery najlepsze ze 
społy.

Poznań i tym razem będzie miej 
scem jednego z półfinałów. W 
I grupie siatkarki AZS-AWF zmie 
rzą się na własnym boisku z GKS 
Jastrzębie. Anilaną Łódź i Beski­
dem Andrychów. Mecze II gru­
py. w której znalazły się siatkar 
ki Budowlanych odbędą się w 
sali Maratonu Warszawta. Ekipa 
mi uzupełniającymi stawkę będą 
Tamovia 1 AZS Biała Podlaska.

(kar)

Stan zdrowia

J. Łandsberga 

nadal ciężki
Jak poinformował we wto­

rek kierownik Klanśki Neuro 
traumaitołogiczneó. Instytutu 
Neurologicznego AM w Kra­
kowie doc. dr Jan Głowacki, 
stan zdrowia Jerzego Lands- 
berga jest w dalszym ciągu 
bardzo ciężki. Po przywiezie­
niu go z Nowego Sącza do 
Krakowa, dokonano obustron 
nych badań angtograftoapych 
mózgu, które wykazały, że nde 
ma powikłań śródczaszko- 
wych, które wymagałyby do­
raźnego leczenia operacyjne­
go. Chory w dalszym eiągu 
aże odzyskał pazsytomcoścd, z? 
ctortmsą jednak objawy uszke-

dtaenśa puśa ntózgo. (PAP)



WOJEWÓDZKIE 
PRZEDSIĘBIORSTWO KOMUNIKACYJNE

kupno

w Poznaniu
Nóż elektryczny krawiec 
ki kupię. Oferty ,,Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
90350g.

Kombajn Vistv4a w sta­
nie bardzo dobrym sprze 
dam. 84-300 Lębork, ul. 
Orlińskiego la m. 7, teł. 
228-09 po szesnastej. 453p

ORGANIZUJ 
z dniem 2 maja 1979

Organy „ Weltmeister”
TO-200/5 kupię. Kępno, tel.

kurs kierowców kot 0 prawa jazdy

90019g26-34.

Skrzynię biegów, części 
silnika do Syreny 103 
sprzedam. Bogusławskie-

Fiata 1500 farycznle nowe 
go sprzedam. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 90257g,  
Nadwozie Trabanta 601 
sprzedam. Grobla 29 m. 
1. 80298g

dla kandydatów do pracy w 
kierowcy autobuso

zawodzie go 18 b. m. 1. 88660g
Zuka górnozaworowe-

w e g o.
Od kandydata nie wymaga się posiadania jakiegokolwiek 

prawa jazdy.

Zamszowy wózek fran­
cuski sprzedam. Szama­
rzewskiego 11 m. 7.

80297g

go (blaszaka), stan dobry 
sprzedam. Wawrzyniak 
Sylwester, Ostrów Wlkp.,
Krotoszyńska 52. 486p

Odstąpię Jokał 25 m kw, r- 
ogrzewany na cichy prze 
mysł, tel. 607-52 lub ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19, dla 87204g.

Pracująca, niepaląca pan ■ 
na poszukuje pilnie nie- i 
krępującego jedno, 2-oso 
bowego pokoju. Peryfe- , 
rie wykluczone. Oferty | 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 88567g.
Młode małżeństwo, bez- 
diziletne, po studiach wy-
na jmie rok nieume-
blowane M-2, M-3. Płat­
ne z góry. Oferty „Pra­
sa” Grunwaldzka 19 dla 
90303g.

Państwowy Teatr Nowy 
w Poznaniu

SPRZEDA:
1. Piece akumulacyjne — szt. 4
2. Kserograf typ KB-2 — szt. 1

Informacji udziela:
Dział Administracyjny Teatru, tele­
fon: 588-33 lub 514-32.

Pracownice zakładu
krawieckiego na stałe po 
trzebne- Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
90300ig.

53, po godz. 16. 89277g

Przyjmę murarza powy- . Tokarz-ślusarz 
żej 30 lat Jeżycka 48 m.

WARUNKI PRZYJĘCIA:
— Wiek 22 do 35 lat.
— Wykształcenie podstawowe.
— Zamieszkanie na terenie m. Poznania.
— Nie karany sądownie.
Bliższych informacji udziela i zgłoszenia przyjmuje: Dział

Spraw Osobowych WPK w Poznaniu, Głogowska 131, tele-
fon 612-41 wewnętrzny 34. 842-K1

samodziel

Pani do mycia włosów 
potrzebna. Zakład Fry­
zjerski „Janusz”, ul. 
Dzierżyńskiego 67. 89511g

Ślusarz, tokarz ewentual 
nie pół etatu potrzebny. 
Warsztat, Magazynowa 9.

__________________ 89933g
Opiekunkę do 4-miesięcz- 
nego dziecka przyjmę za­
raz na dobrych warun­
kach. Ruszkowska, ul. 
Piękna 12a, tel. 403-92.

89827g

ny potrzebny. Dachterski, 
Nad Wierzbakiean 16.

9005 Ig

Tańców towarzyskich wy 
uczą Adela Szczurkówna, 
Poznań, al. Marcinkow­
skiego 2a, parter.

87077g

Dnia 21 kwietnia 1979 roku, po krótkich lecz 
ciężkich cierpieniach odeszła od nas opatrzona 
Sakramentami św. kończąc swe pracowite ży­
cie, przeżywszy lat 69 nasza najdroższa żona, 
matka, teściowa i babcia, śp.

HELENA PIECHACZYK
z domu Wlażlak

* Pogrzeb odbędzie się w piątek 27 bm. o godz. 
( 13.50 na cmentarzu junikowskim.

a W głębokiej żałobie pogrążona
| RODZINA
| ud. Szamarzewskiego 24 m. 17
g Prosimy o nieskładanie kondołenejii.
g Autobus odjedizie sprzed domu żałoby

o. godz. 13. 90096g

Dnia 21 kwietnia 1979 roku, zmarł opatrzony 
Sakramentami św. po krótkich lecz ciężkich 
cierpieniach w 41 roku życia mój ukochany 
mąż, tatuś, zięć, szwagier i kuzyn

BOGDAN DEINERT
Pogrzeb odbędzie się w piątek 27 btm. o godz. 

10.50 na cmentarzu junikowskim..

W smutku pogrążona

'I
żona z dziećmi i rodziną

ul. Maszynowa 22 m. 1. 90232ig

W d.miu 23 kwietnia 
i ciężkiej chorobie w 
bić na zawsze serce 
i cioci, pełnej dobroci 
nej Sakramentami św.

1979 roku, po krótkiej 
60 roku życia przestało 
najukochańszej siostry 
i pracowitości, opatrzo-

ALEKSANDRY WIECZOREK
z domu Ganowicz

Pogrzeb odbędzie się w piątek 27 bm. o godz.
14 w Gostyniu.

Nieutulone w żalu
siostry z rodzinami

Gostyń, Chodzież, Krotoszyn, Poznań, 
Września. 90105g

tDnia 22 kwietnia 1979 roku, zmarł w 73 ro­
ku życia nasz kochany ojciec, teść, dziadek, 
brat, szwagier i wujek, śp;

JÓZEF KOPECKI
Pogrzeb odbędzie się w piątek dnia 27 bm. 

o godz. 10.10 na cmentarzu na Janikowie.
W smutku pogrążona

córka z mężem i dziećmi
ul. Knlewskiego 17 m. 10.
Autobus sprzed domu żałoby o godz. 9.15.

1233-U3

tDnia 24 kwietnia 1979 roku, zmarł w Bogu 
nasz najdroższy brat, wujek i kuzyn, śp.

KAZIMIERZ WALKOWIAK
Pogrzeb odbędzie się w piątek 27 bm. o godz. 

13 na cmentarzu przy ul. Lutyckiej
stroskane 

siostra, siostrzenice i rodzina
Uprasza się o nieskładanie kondolencji.

90314g

tW dniu 22 kwietnia 1979 roku, zmarł opa­
trzony Sakramentami św. mój najukochań­
szy mąż, hasz najlepszy ojciec, teść i dziadek, 

przeżywszy lat 67

FRANCISZEK ŁĄKOWSKI
Pogrzeb odbędzie się w sobotę 28 bm. o godz. 

11.50 na cmentarzu junikowskim.

Strapiona

Ul Łęczycka 24 m. 1.

żona z rodziną
90204g

tDnia 24 kwietnia 1979 roku, zakończył swój 
pracowity żywot, opatrzony Sakramentami 
św. nasz drogi wujek i szwagier

JÓZEF SZLACHTA
mistrz stolarski

Pogrzeb odbędzie się w piątek 27 bm. o godz. 
14.30 na cmentarzu junikowskim,

o czym zawiadamiają
bratankowie z rodzinami

ul. Dąbrowskiego ^4 m. 6. 90313g

Sprzedam 2 tunele foliowe 
wraz z folią i c. o. 6 x 30, 
Edmund Agaciński, Wą­
growiec, Rogozińska 95, 
tel. 203-29. 483p

Sprzedani buraki pastew­
ne (5 ton). Tadeusz Wa- 
wrzynowski, Nowa Wieś
5, gmina Śmigiel. 482p

Uwaga kwiaciarnie pań­
stwowe i prywatne! Ofe­
ruję do sprzedaży Alstro 
merie w siedmiu kolo­
rach. Zakład Ogrodniczy 
Kuźnikii, 63-500 -Ostrze­
szów, tel. 31-65. 389p

Sprzedam kombajn Vistu 
la i przyczepę. Hubert
Gołek. Lutol Mokry, 66-320
Trzciel. 450p '

Sprzedam tanio: szafę, bi 
blioteczkę, kanapę 1-oso- 
bową, ul. Włodkowica 5 
m. 10, tel. 67-57-47 . 90018g
Używany kanapotapczan 
sprzedam. Piotra Skargi 
7 m. 5. 90012g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
23 kwietnia 1979 roku, zginęła na skutek tra­
gicznego wypadku w czasie pełnienia obowiąz­
ków służbowych w 25 roku, życia nasza 
cowniica

HALINA KOSMOWSKA
z domu Będzitko

Pogrzeb 
1979 roku, 
gulcu.

odbędzie się
o godz. 14 na cmentarzu

Syrenę lux lub Fiata 126 
sprzedam. Sanok, Gniez­
no, Pustachowska 9. 485p

Chevrolet de lux, rocznik 
1950 sprzedam. Wałcz, tel.
23-04. 487p
Syrenę R-20 obudowaną, 
stan dobry, tanio sprze­
dam. Kościan, tel. 33-71,
po godz. 18.
Fiata 128 rocznik 1971 
sprzedam, tel. 756-67, po 
godz. 18. 90048g

M-2 własnościowe 31 ma 
Osiedle Kopernika sprze­

dam. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19, dla 488p.
Małżeństwo z dzieckiem, 
członkowie SM poszukuje 
mieszkania. Płatne mie­
sięcznie. Możliwość zapła 
ty rok z góry. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19, dla 
89896g.

471 p

Dom w Kołobrzegu pil­
nie sprzedam. Wiadomość: 
Kołobrzeg, tel. 35-10. po

481p

90052g15.
wieczorem. 484p

Willę w Środzie sprze­
dam. Informacje: tel. 26-85

Skodę 1200 combi, do re­
montu, Jawę 35Ó sprze­
dam, tel. 479-44, godz. 10-

godz. 20.

Pokój z kuchnią własnoś 
ciowe w starym Budowni 
ctwle kupię. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19, dla 
87089g.

Zgubiono zegarek marki

Pokój małżeństwu wynaj- J 
mę. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19, dla 87191g. i

Omega z 
skiem na 
skiej przy 
Uczciwego 
dzo dobrze

czarnym pa- 
ul. Głogow- 
Sczanieckiej. 

znalazcę bar- 
•wynagrodzę,

tel. 643-63 po godz. 20.
90073g

Dnia 20 bm. w tramwa­
ju nr 2 zgubiono teczkę 
z dokumentami, wśród 
których było świadectwo 
dojrzałości wystawione 
na nazwisko Tadeusz Ka 
peła, Uczciwego znalazcę

Cyklinowanie, teł. 623-67,
Moniuk. 89593g
Przeprowadzki, przewóz 
mebli, pianin. Kufel, Ko­
sińskiego 3 tel. 33-35-32.

88599g
zwrot, tel. 

90205g
proszę 
130-278.

Wykonam solidnie tynki 
wewnętrzne, podłoża, ele 
wacje oraz roboty murar 
skie, tel. 466-83, Łukasik. 

89475g

Cyklinowanie, tel. 739-58,
Nowakowski. 89930g

Wypożyczalnia eleganc­
kiej garderoby ślubnej. 
Paderewskiego 1. Ciesiel
ska. 86858g
Zakład malarski - tape- 
cianski tel. 603-61 Piekarz. 

87209g

Anteny telewizyjne, ra­
diowe instaluje WUSP, 
teł. 753-34, Anioła.

87495g

matrymonialne
Wdowa 51-letnda, doibrej 
prezencji, dobrze sytuowa 
na, mieszkanie, samochód, 
pozna pana najchętniej 
emeryta wojskowego do 
lat 55. Cel matrymonial­
ny. Poważne oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19, dla 
86959g.
Wdowiec posiadający wil 
lę z sadem w Poznaniu 
pozna panią do lat 60 naj 
chętniej z prowincji. Cel 
matrymonialny. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19, 
dla 86968g.
Zgrabna, 25-letnia panna, 
wykształcenie wyższe, po 
siadająca dom, pozna od 
powiedniego kawalera w 
celu matrymonialnym. Wy 
czerpujące oferty ze zdję 
ciem mile widziane, zwrot 
i dyskrecja zapewniona, 
„.Prasa”. Grunwaldzka 19, 
dla 87038g.

Sklep galanteryjno-odzie- 
żowy w dobrym punkcie 
przyjmie dostawców. Ofer 
ty „Prasa”. Grunwaldzka 
19, dla 86953g.

Smo-

WŁADYSŁAW HIRSCH

żona z rodzmą

3® IE

8992 IgOs. Manifestu Lipcowego 37 m. 9.

90332g

W smutku pogrążona

9020Sg

FRANCISZEK SAŁECKI

uL Rybaki 21 m. 8a.90265g

Prosimy o nieskładanie kondołencji 
ul. Mostowa 3 m. 4.

Os. Bohaterów U Wojny Światowej W ml. 2.
90273g

Pogrzeb odbędzie się w piątek 2S bm, o godz, 
13.10 na cmentarzu junikowsktan.

Pogrążona w smutku 
żona z synem i rwdżizią

Dnia 22 kwietnia 1979 roku, zasnęła w Bo­
gu najukochańsza mama, siostra i ciocia, 

przeżywszy 80 lat, śp.

SEWERYNA CHEŁMIŃSKA
z domu Kaczmarkowska

dniu 26 kwietnia
Pogrzeb odbędzie się w piątek 27 bm. o godz. 

12.30 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona
córka z rodziną

Kawaler 28-letal, wzrost 
180, pozna pannę niepalą­
cą. Cel matrymonialny. 
Oferty „Prasa”, Grunwal 
dzka 19, dla 87041g.
Kawaler 25-letni wzrost 
średni pozna pannę. Cel 
matrymonialny. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19, 
dla 87050g.

W Zmarłej tracimy sumiennego i oddanego 
dla Zakładu pracownika oraz dobrą Koleżankę.

Cześć Jej pamięci!
Rodzinie Zmarłej wyrazy serdecznego współ­

czucia składają:

Dyrekcja, POP, Rada Zakładowa 
i pracownicy

Zakładu Montażu Lekkiej Obudowy 
w Obornikach Wlkp. Kombinatu

tDnia 24 kwietnia 1979 roku, zmarł opatrzo­
ny Sakramentami św. po pełnym, pracowi­
tym życiu i długich cierpieniach ukochany mąż 

i mój jedyny przyjaciel, brat, szwagier i wu­
jek, przeżywszy lat 69, śp.

,METALPLAST” 1257 -K3
Pogrzeb odbędzie się w piątek 27 bm. o godz.

14 na cmentarzu przy ul. Lutyckiej.
Z głębokim żalem zawiadamiamy o niespo- 

draiewanej śmierci

kol. ALEKSANDRY WIECZOREK 
długoletniego pracownika Przedsiębiorstwa 

Zaopatrzenia Przemysłu Odzieżowego
w Poznaniu.

Pogrzeb odbędzie się w dniu 27. 4. 1979 roku, 
o godz. 14 na omentairrau parafialnym w Gosty­
niu.

Rodzinie Zmarłej serdeczne współczucie

W głębokim smutku pogrążona

ul. Gromadzka 12.

Dnlia 25 kwietnia 1979 roku, zmarł opatrzo­
ny Sakramentami św. przeżywszy 75 lat 

naisz ukochany mąż, ojciec, teść i dziadek, śp.

składa
Dyrekcja, Rada Zakładowa 

i współpracownicy

ANDRZEJ WAWRZYNIAK 
odznaczony Krzyżem Kawalerskim Orderu 

Odrodzenia Polski.
1252-K3

W dmiiu 21 kwietnia 1979 roku, zakończył swój 
pracowity żywot mój najdroższy i niezapomnia­
ny mąż, troskliwy ojciec, teść i ukochany dzia- 
diziuś, śp.

Msza żałobna odprawiona zostanie w sobotę 
28 bm. o godz. 11 w kościele parafialnym 
Rydzynie, po czym pogrzeb.

Pogr ążona w smutku

STANISŁAW RELIS
Pogrzeb odbędzie się w sobotę 28 bm. o godz. 

10.50 na cmentarzu junikowskim.
W głębokim smutku pogrążona

ni. Kosińskiego 1 m. 21.
żona z rodziną

90112ig

Dnia 22 kwietnia 1979 roku, zmairt po krót-
kich cierpieniach opatrzony Sakramentami św. 
przeżywszy lat 67, mój najtroskliwszy mąż, 

• J *- śp.brat, szwagier i wujek,

LEON SZULC
Pogrzeb odbędzie się

10.10 na cmentarwu janikowskim.
w sobotę 28 bm. o godz.

żona z rodziną

ul. SzyszkowHkiego 12 m. 2.

tDnia 24 kwietnia 1979 roku, zasnął w 
mój najdroższy mąż, nasz kochany 
i wujek, przeżywszy łat 76, śp.

ANTONI WAWRZYNIAK
Pogrzeb odbędizdc się w piątek 27 bm. o 

14 na cmentarzu na Miłoszowie.

9O097g

Bogu 
brat,

godz.

Pogrążona w głębokim smutku
żona z rodziną

Os. Lecha 127 m. 26 dawniej Dolna Wilda 3J.
90339g

tDnia 23 kwietnia 1979 roku, zasnęła w Bo­
gu nasza ukochana siostra, szwagiierka, ku- 
zynika i Ciocia, śp.

ROZALIA GRACZYK

Pogrzeb odbędzie się dnia 28 bm. w sobotę 
o godz. 8.50 na cmentarzu junikowskim.

RODZINA
1236-U3

tDnia 24 kwietnia 1979 roku, zasnął w Bogu 
mój ukochany mąż, nasz ojciec, teść, brat, 
szwagier, dziadek i pradziadek w 81 roku ży- 

ciai, śp.

WŁADYSŁAW KAWICKI
Pogrzeb odbędzie się w piątek 27 bm. o godz. 

16, z kościoła parafialnego w Murowanej Go­
ślinie.

W głębokim smutku pogtiążona
żona z rodziną

Murowana Goślina, Poznańska 18.

86951g

Kwiatowa 8. 87166g

Samotni — oferty w Biu
Matrymonialnymrze

90363,g

Fortepiany, pianino, stro 
jenia, naprawy WUSP, Ko 
moniecki, tel. 718-73.

86946g

Fotografie paszportowe, le 
gitymacyjne oraz prace 
amatorskie wykonuje ex- 
presowo, Nowak, Botanicz

Instalacje wod.-kan,, gaz 
i c. o., krótkie terminy, 
Włodzimierz Łukaszewicz, 
tel. 29-18-62. 86976g

Solidny dostawca kwiatów 
potrzebny. Piła, Piekar­
ska 14, Sielski. 87025g

..Swatka”, 90-434 Łódź, 
Piotrkowska 133. 853-K2

na 6.

90267g9M43g

Kołdry z wełny oraz pie- 
i rzyn wykonuję. Termin 

10 dni. Smoczyńska, ul.

Wdowa 27-letnia dwoje 
dzieci wykształcenie śred 
nie pozna wysokiego pa­
na, ' kawalera lub wdow­
ca do lat 38, wyznania 
rzymsko-katolickiego. Cel 
matrymonialny. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19, 
dla 87052g.

Przedsiębiorstwo 
Remontowo - Budowlane 
Z R E M B” w Poznaniu

ulica Chłapowskiego 17/18

INFORMUJE, że
dniem 23 kwietnia 1979 roku 
nastąpiła zmiana

żona z rodziną

numeru wywoławczego 
centrali telefonicznej z 

NA NOWY NUMER:

zakładowej
nr 33-20-35
33-25-11

1380-K1
Dnlia 24 kwietnia 1979 roku, zasnęła w Bo­
gu po długich i ciężkich cierpieniach nasza 

kochana mama, teściowa, i babcia, przeżywszy 
lat 77, śp.

MARIA BARTKOWIAK
z domu Błaszczyk

Pogrzeb odbędzie się w sobotę 28 bm, o godz. 
7.30 na cmentarzu janikowskim.

tDnia 24 kwietnia 1979 noku, zmarła po cięż­
kiej chorobie opatrzona Sakramentami św 
w 71 roku życia, nasza ukochana i troskliwa 

żona, maitkia, siostra, teściowa, babcia, kuzyn­
ka, ciociia i szwagierka, człowiek o niespoty­
kanej ofiarności, dobroci i wielkim sencu, śą».

JADWIGA PRZYBYŁOWICZ
z domu Masłowska

Pogrzeb odibędeńe się w piątek 27 bm. o 
10 z kaplicy cmentarnej na Górczynae,

W głębokim smutku pogrążeni
mąż, córki i rod>zina

tDnia 22 kwietnia 1979 roku, zmarła opatrzo­
na Sakramentami św. nasza najukochańsza

szy łat 83, śp.

ANTONINA KAZMIERCZAK
z domu Kunikowska

Pogrzeb odbędzie się w piątek 27 bm, • godz 
8.50 na cmentarza jumikpwśifainri.

O czym z żalem zawiadamia 
rodzina Antoniewiczów 

90114ig

Dnia 21 kwietnia 1979 roku, odszedł od nas 
na zawsze w 76 roku życia mój niezapotm- 

niiany mąż, ojciec, teść, dziadek, szwagier i wu­
jek, śp.

Dnia 21 1979 roku, zmarła opatrze­
I na Sakramentami św. przeżywszy lat 74, 
nasza ukochana Siostra-, szwagiórka i ciocia

MARIA JĘDRZEJCZAK
z domu Staszewska

Pogrzeb odbędzie się w piątek 27 ta. o godz. 
11.50 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

Ul. Garbaty 54 m. 1. 90091g

tDnia 25 kwietnia 1979 roku, zmarł nasz 
ukochany mąż, ojciec, brat, teść, dziadek, 
opatrzony Sakrament;arna św., śp.

HENRYK WARDULENSKI
Pogrzeb odbędzie się w piątek 27 ban. o godz.

15.18 m cmentarzu juniikowskim.

W głębokim żalu pogrążeni

żona, Synowie i rodzina

Pnosimy o niieskładanie kondolencji, 
ul. Piekary 12. 96359g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
16 kwietnia 1979 roku, zginął tragicznie nasz 

kochany syn, brat, szwagier, śp.

JACEK BIAŁY
Pogrzeb odbędzie się w piątek 27 bm. 

cmentarzu parafialnym w Zaniemyślu. Poprze­
dzi go msza żałobna o godz. 15.30 w kościele 
św, Wawrzyńca.

Rodzice i rodzeństwo

Zaniemyśl, ul. Poznańska 21. 90251g

tDnia 24 kwietnia 1979 noku, zmarła 
najdroższa żona, nasza najukochańsza

ka. teściowa, babcia i pr ababcia

LEOKADIA JERCHA
z domu Wy stań Ska

Pogrzeb odbędzie się w sobotę 28 b«n. o 
9.30 na cmentarzu janikowskim.

W smutku pogrążona

uL Wspólna 17 m. H.

moja 
mai-

9»dz.
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Marceliny 
Marzeny

Słońce: 5.32—20.10

I Teamy

poznaKt
Opera — g. 19 „Madame But- 

terfly”.
MUZYCZNY — g. 19 „Polska 

k re w,ł
POLSKI — g. 19 ..Wściekłe pie­

niądze”.
NOWY — g. 19 „Łaźnia”.
LALKI I AKTORA (Scena Mar­

cinek) — g. 10, 17 „Bamba w oazie 
Tongo”.

GNIEZNO
TEATR IM. A. FREDRY — g. 19 

„Remont” (premiera prasowa).

KALISZ
TEATR IM< W. BOGUSŁAWSKIE­
GO — g. 17 „Przedstawienie 
„Hamleta” we wsi Głucha Dolna”.

CHODZIEŻ Noteć: „Dom pod 
czerwoną latarnią” (węg.).

GNIEZNO Lech: „Syndykat 
zbrodni” (amer.); Polonia: „Bitwa 
o Midway” (amer.).

GOSTYŃ: „Przełomy Missouri” 
(amer ).

GRODZISK: „Ostatni raz” (ame­
rykański), „Strzały Robin Hooda” 
(radź.).

JAROCIN: „Mecanica nationał” 
(meks.), „Cenny depozyt” (fr.).

KALISZ Kosmos: „Stracenie Ju­
dasza” (wenez.), „Charley Yarricn’ 
(amer.); Oaza: „Zmory” (poi.; Sty­
lowe: „Narodziny gwiazdy” (amer. 
„Pocałunki z Hongkongu” (fr.); 
Syrena: „Terror Mechagodzilli” 
(jap-), „Mandingo” (wł.-amer ).

KŁODAWA: „Szantaż” (ang.).
KĘPNO: „Ostatni raz” (amer.), 

„Strzały Robin Hooda” (radź.).
KONIN Górnik: „Przyjaciele 

Eddiego” (amer.).
KOŚCIAN: ,.Nie taki zły” (fr.), 

„Niemoc” (Senegal.).
KROTOSZYN: „Umarli rzucają 

cień” (poi.), „Przez Góry Skalis­
te” (amer.).

KRZYŻ: „Szczególny dzień”
(wł.) „Wąsata niania” (radź.).

LESZNO; „Ebirah — potwor z 
głębin” (jap.), „Mroczny przed­
miot pożądania” (fr.-hisizp.).

NOWY TOMYŚL: „Ostatni raz” 
(amer.).

OBRZYCKO: Wesela nie bę­
dzie” (poi.).

OSTRÓW Roma: „Zabójstwo 
chińskiego maklera” (amer.), 
„Chłopiec z burzy” (austral.); 
Słońce: „Policjanci” (amer.),. ,.Na 
gonka” (jug.).

PIŁA Iskra: „Z podniesio-nym 
czołem” (amer.), ,;Przeciw Wran- 
glowi” (jug ); Sokół: , Dom pod 
czerwoną latarnią” (węg.).

PLESZEW: „Koniec imperatora 
tajgi” (radź.).

PNIEWY: „Dyl Sowizdrzał”
(NRD), „ABBA” (szwedz.).

RAWICZ: „Komisarz w spódni­
cy” (fr.).

SŁUPCA: .Komisarz w spódni­
cy” (fr.).

SZAMOTUŁY. „Skrzydełko czy 
nóżka” (fr.).-

ŚREM Klubowe: „Śmierć przy­
chodzi dwa razy” (bułg.); Słonko: 
„Joseph Andrews” (ang.), „Histo­
ria miłości” (hiszp.).

ŚRODA: „Koziorożec-1” (amer.).
SYCÓW: „Zorro” ' (wł-fr.),

„Knajpa na PiatnickieJ” (radź.).
TRZCIANKA: „To moja sprawa, 

szefie” (czech.), „Największe wy 
darzenie od czasów gdy człowiek 
stanął na księżycu” (fr.).

TUREK: ..Siedem nocy w Japo 
nii” (ang.).

WIERUSZÓW: „Step” cz. I 1 II 
(radź.).

WRONKI: „Komisarz w spodni 
cy” (fr.).

WRZEŚNIA: „Narodziny gwiaz­
dy” (amer.).

WSCHOWA: „Sami swoi” (pol­
ski) „Nie ma mocnych” (poi.).

ZŁOTÓW: „Szkolny walc” (ra­
dziecki), „O jeden most za dale­
ko” (ang.).

C WAD1D J

PROGRAM I: 6 Sygnały dnia; 
9.05 Cztery pory roku; 11.25 Nie 
zapomniane stronice: „Kamienny 
świat” — frągm. opow. T. Borow 
skirgo; 11.40 Tu Radio Kierow­
ców; 12.25 Mozaika polskich me 
lodii; 13.01 Muzyczny seans fil­
mowy; 13.20 Gra zespół D. Byr- 
da; 13.40 Kącik melomana; 1J 
Studio „Gama” (ok. g. 14.05 — 
Inf. dla kierowców); 14.20 Studio 
Relaks; 14.25 Studio .Garna”; 
15.05 Korespondencja z zagranicy; 
15.10 Studio „Gama” (ok. g. 15.45 
— Inf. dla kierowców); 15.25 
Transm. z Moskwy Mistrzostw 
Świata w Hokeju na Lodzie: Pol 
ska — Finlandia; 15.30 c.d. Stu­
dia „Gamą”; / 16 c.d. Transm. z 
Moskwy; 16.05 Tu Jedynka; 16.30 
c.d. Transm. z Moskwy; 16.35 Tu 
Jedynka; 16.55 c.d. Transm. z 
Moskwy; 17 c.d. Tu Jedynka; 
■7.20 c.d. Transm. z Moskwy; 17.30 
Radiokurier — aud. inf. SM; 18 
’u Jedynka cd.; 18.33 Koncert 
życzeń; 19.15 Gwiazdy naszych 
estrad; 19.40 Z „Mazowszem” po 
świecie; 20.05 Reportaż na zamó­
wienie; 20.30 Transm. z Moskwy 
Mistrzostw Świata w Hokeju na 
lodzie: RFN — Stany Zjednoczo 
ne; 21.15 Przeboje z Interstudia; 
22.23 Katowice na muzycznej an­
tenie; 23 Wita Was Polska — ma 
gazyn słowno-muzyczny; 23.15 
Koncert życzeń od Polonii zagra 
nicznej dla rodzin w kraju?"

Wiadomości: 0.01, 1, 2, 3, 5, 9 
H, 12.85, 15, 19, 20 21, 22.

PROGRAM II: 8 Utwory aa har 
fę; 8.35 Dialogi i zbliżenia; 9.30 
Problemy kultury fizycznej; 9.40 
Tu Radio Moskwa; 10 Kronika 
kulturalna; 10.15 Wiersze I. A- 
nieńskiego; 10.30 Count Basie w 
rcli głównej; 10.40 Nie ma mar- 
łnesu; 11 Recital fortepianowy 

T. Żmudzińskiego; 11.35 Porad­
nia Rodzinna; 11.40 Muzyka spod

Odznaczenia 
dla drzewiarzy i leśników

Kaliskie
Po raz czwarty obchodzili swoje święto pracownicy leśnic­

twa i przemysłu drzewnego. Z tej okazji w jarocińskim Do­
mu Kultury odbyła się akademia wojewódzka z udziałem 
władz politycznych województwa kaliskiego, gospodarzy mia­
sta i gminy Jarocin, a także przedstawicieli kierownictwa re­
sortu i Fczłiego grona leśników i drzewiarzy. Najbardziej za­
służonym ' pracownikom wręczono odznaczenia państwowe i 
resortowe. Nadleśnictwo Jarocin oraz Zespół Składnic La­
sów Państwowych w Ostrowie otrzymały proporce przechod­
nie za zwycięstwo we współzawodnictwie OZLP.

Z kolei w leśnictwie Cielcza odbył się pokaz nowoczesnych 
metod pozyskiwania drewna, wywozu i zalesiania. Osiągnię­
cia leśnictwa i przemysłu drzewnego w Kaliskiem zobrazowa­
ła wystawa. (ewi)

Pilskie
W Przedsiębiorstwie Napraw Taboru Leśnego w Trzciance 

odbyło się wczoraj spotkanie władz polityczno - administra­
cyjnych województwa pilskiego na czele z wojewodą pilskim, 
Andrzejem Śliwińskim i sekretarzem KW PZPR, Marianem 
Mączyńskim z grupą leśników i drzewiarzy.

Pilskie słynie z tego, że jest niezwykle bogate w lasy i za­
kłady przetwarzające drewno. W uznaniu zasług, grupie drze­
wiarzy i leśników wręczono odznaczenia państwowe, resor­
towe i regionalne. Krzyż Kawalerski Orderu Odrodzenia Pol­
ski otrzymał Władysław Stróżyński — długoletni pracownik 
Zakładów Płyt Pilśnicnwych w Czarnkowie.

Podczas tego spotkania przedyskutowano także problemy 
i warunki pracy w leśnictwie i przemyśle drzewnym oraz 
możliwości c-d robienia zaległości powstałych w okresie pierw­
szego kwartału. (Wis) x

Leszczyńskie

Rzecznicy serdecznej pomocy
T nstytucja opiekuna spo- 
■■■łecznego ma już w naszy m 

kraju dwadzieścia lat. W woje 
wództwie leszczyńskim funk­
cję opiekunów społecznych pei 
ni dziś 668 osób. Ludzie ci — 
niektórzy nieprzerwanie od 
dwudziestu lat — podjęli się 
obowiązku niesienia pomocy 
wszystkim tym, którzy z racji 
słabego zdrowia, starości i tru 
dnych okoliczności życiowych, 
pozbawieni są lub cierpią na 
niedostatek opieki swoich blis 
kich, a czasem do tego i kle 
pią biedę.

Do przeszłości należą czasy, 
kiedy pomoc społeczna była 
filantropią i zależała od szczę 
śliwego przypadku. Dziś pań­
stwo przejęło na siebie troskę 
o zapewnienie godziwych wa­
runków życiowych każdemu o- 
bywatelowi. Jednakże nadal

• W Laskach (gminą Trzcinica 
woj. kaliskie) kierujący mórorem 
„Jawa” przewrócił się na prostym 
odcinku drogi i z ciężkimi obrażę 
niami ciała został przewieziony 
do szpitala. 

istnieje i powiększa się grupa 
ludzi nie w pełni sprawnych, 
najczęściej starych, którzy po­
trzebują pomocy z zewnątrz.

Wśród 668 opiekunów w Le 
szczyńskiem, 396 — to rolnicy. 
Ponadto jest 39 rzemieślników, 
22 nauczycieli. 15 pielęgniarek 
10 kierowców i 3 traktorzy­
stów.

Kilka dni temu, podczas spot 
kania w Lesznie kilkudziesię­
ciu najbardziej zasłużonycn c- 
piekunów społecznych zostało 
wyróżnionych odznaczeniami i 
nagrodami. Zapoznali się oni 
także z przyszłościowymi roz 
wiązaniami opieki socjalnej w 
naszym kraju, która opierać 
się będzie w większej mierze 
na etatowych pracownikach 
socjalnych. Nigdy wszakże nie 
obejdzie się bez działania opie 
kunów społecznych. (tt)

TV obiega ją końca — trwa-
U jące od początku kwiet­

nia — wiosenne prace porząd­
kowe w stacjach CPN. Polega 
ją one na odnawianiu zewnę­
trznych ścian budynków, ma­
lowaniu okien i pomieszczeń. 
By usprawnić obsługę klien­
tów — uzupełnia się sprzęt, 
przede wszystkim kompresory 
do pompowania opon i mie­
szadła do olejów.

Pomyślano także o rozszerzę 
niu wizualnej informacji dla 
kierowców, co nie było dotych 
czas najsilniejszą stroną płaco 
wek CPN. Mają więc być cen 
niki usług (drobne naprawy 
samochodów), a także — w 
razie przerwy w działalności

ragttmu — Maryin Hamlish; 9.30 
Nasz rok 79; 9.45 Dawne tańce
i melodie; 10.35 Kiermasz płyt 
wytwórni Jugoton; 11 pow. w 
wyd. dźw. — S. Żeromski: 
„Przedwiośnie”; 11.30 Jazzowe 
debiuty lat 70-tych — W. Sen- 
decki; 12.05 W tonacji Trójki; 
13 Powtórka z rozrywki; 13.50 
„Hotel św. Augustyna” — ode. 
pow.; 14 Mistrzowie batuty — A. 
Toscanini; 15.05 Simon i Garfun 
kel razem i osobno; 13.40 Piosen 
ki A. Sławińskiego; 16 Rep. pt. 
, Polskie drogi do Szczecina”; 
16.20 Muzykobran ie; 16.45 Nasz 
rok 79; 17.05 Muzyczna poczta
UKF; 17.40 Wszystkie drogi pro­
wadzą do Nashville; 18.10 Polity­
ka dla wszystkich; 18.25 Czas re­
laksu; 19 Kąty widzenia; 19.15 
Samba po polsku; 19.35 Opera — 
G. Verdi: „Dwaj Foscari”; 19.50 
„Syn Walenroda” — ode. pow. 
J. Krasińskiego; 28 —
Herbie Hancock: Feets don*t  fati 
me now.; 20.40 Język form i ko­
lorów, czyli poezja środowiskowa; 
21 Reminiscencje muzyczne; Vi- 
valdi zaklinacz fletów; 22.08 
Gwiazda siedmiu wieczorów — S. 
Mendes; 22.15 Blues wczoraj i 
dziś; 22.45 Fiest i smyczki; 23 
Współcześni poeci Szwecji; 23.05 
Między dniem a snem.

• Duża stodoła PGR-owska zapa 
lila się w Mielnie (gmina Czerwo 
nak, woj. poznańskie). Pożar spo 
wodowało dziecko bawiące się za 
pałkami. Straty wynoszą 15C 000 
zł. tera) 

strzechy; 12.85 Od miniatury do 
uwertury; 12.25 Gra Jean Pierre 
Rampal; 12.55 300 sekund dla 
Mooga; >3 Ludzie ze współczes­
nym mandatem; 13.10 Z oper S. 
Moniuszki; 13.36 Ze wsi i o wsi; 
13)51 M. C. Alain gra Preludia i 
Fugi organowe Bacha; 14.10 Wię 
cej, lepiej, nowocześniej; 14.25 
Muzyka Mozarta; 15.20 Popołud­
nie dziewcząt i chłopców; 16 Pio­
senki M. Maliszewsikiej; 16.10 
Klasycy muzyki XX wieku; 16.40 
„Martwa natura” — opow. J. Su 
limy-Kamińskiego; 17 Twarze jaz 
zu; 1730 Książka miesiąca: „Po­
czet królów i książąt polskich”; 
17.40 „Echa tamtych dni” — rep. 
literacki; 18 „Stołeczne aktual­
ności muzyczne”; 18.25 Plebiscyt 
Studia „Gama”; 18.40 Siadem in­
westowanych miliardów; 19 A. 
Chaczaturian: Konc. na fortep. i 
ork.; 19.55 PKO Twój bank, Twój 
doradcą; 20 Studio ..Relaks”; 
20.20 Musica polonica nova; 21 
Nowe nagrania radiowe; 21.40 A. 
Vivaldi — La Stravaganza op. 4; 
22 Promenada — przegląd wyda­
rzeń kulturalnych za granicą;
22.30 „Dom spokojnej młodości” — 
wiersze E. Lipskiej; 22.40 Maga­
zyn literacki; 23.W G. Pierinigi 
da Palestrina — Litania do Beata 
Virgina Maria — na 8-głosewy 
chór podwójny; 23.35 Co słychać 
w świecie. 23.40 Muzyka.

Wiadomości: 4.30, 5.30. 6 30. 7.30, 
8.30, 11.30, 13.30 18.30, 21.30. 23.30.

PROGRAM III: 8.05 Za kierow­
nicą; 8.40 Co kto lubi; 9 „Syn 
Walenroda” — ode. pow. J. Kra­
sińskiego; 9.10 Drugą młodość

Wiadomości: 6.15, 7, 8, 10.30 12, 
15 17. 19.38, 22.

PROGRAM IV: 8 Mini-recital 
Andrzeja i EKzy; 8.10 R-TV Szko 
la Średnia dla Pracujących — Bio 
logia (sem. II): „Chrakterystyka 
bezkręgowców”; 8.25 M. Ravel: 
Nr 4 „Alborada del gracioso”;

Wczesne 
ziemniaki

Sadzenie wczesnych odmian 
ziemniaków na polu Andrzeja 
Pawlaka ze wsi Małachowo Kę­

pę (Poznańskie).
Fot — R. Królak

W gnieźnieńskim klubie MPiK 

I Spektakl: „Poszli ci 
którzy powinni"

Akcja dramatu Gerarda 
Górnickiego poświęconego 
Powstaniu Wielkopolskiemu 
„Poszli ci, którzy powinni” 
rozgrywa się na Ziemi Gnie 
źnieńskiej.

W niedzielę 29 bm. o 
godz. 11 w Klubie MPiK w 
Gnieźnie pokazany zostanie 
fragment zaprezentowanego 
poprzednio na scenie Tea­
tru Polskiego w Poznaniu, 
spektaklu „Poszli ci, którzy 
powinni”. Po przedstawie­
niu odbędzie się spotkanie 
z autorem sztuki Gerardem 
Górnickim oraz reżyserem 
Romanem Kordzińskim a 
także aktorami Teatru Pol 
skiego. (bran)

Wiosenne porządki 
w stacjach CPN

stacji — informacje o lokaliza 
cji i godzinach otwarcia sąsie 
dnich placówek.

Wielu zwolenników miała 
proponowana — przy okazji 
tankowania paliwa — usługa 
mycia szyb. W niektórych sta 
cjach praktyka taka będzie 
wznowiona. Zwłaszcza w okre 
sie letnim.

Dyrekcja Przedsiębiorstwa 
Obrotu Produktami Naftowy­

8.35 W kręgu spław rodzinnych: 
„Kroki w dojrzałość”: 9 Dla kL 
III—IV (jęz. polski): „Bieg po 
zdrowie”; 9.25 Tria fortepianowe' 
Ludwiga van Beethovena; 10 Dla 
kl. VIII (geografia): „W polu i 
w oborze”; 10.30 Estrada przyjaź 
ni; 11 Dla szkół średnich (wych. 
obywatelskie). Cykl: „Ja wśród in 
nych”; 11.30 Sceny z „Koronacji 
Poppei C. Monteverdiego; 12.05 
Głos Mazowsza. Kurpi i Podlasia 
— magazyn; 12.25 Giełda płyt; 
13 Jęz. hiszpański; 13.20 Dla kl. 
III—IV (jęz. polski): „Bieg po 
zdrowie”; 13.45 Tu Studio Stereo 
(ogólnop.); 14.45 Pasterska muzy 
ka Bułgarii; 15.05 Teatr PR — 
Studio Współczesne: „Miesiąc pa 
mięci” — „Medaliony”; 16.05 Mo 
je hobby; 16.25 — Jęz. niemiecki; 
16.48 Felieton aktualny; 16.50 Ra- 
dioexpress; 17 Radioreklama; 17.15 
Aud. ekonomiczna; 17.25 Stereo: 
„Trzy oblicza muzyki rozrywko­
wej”; 18.25 Postawy, wzory — 
„Otwartość a potrzeba intymnoś­
ci’; 18.45 Radiowy Poradnik Ję­
zykowy — prof. dr. M. Stymcza 
ka; 19 Uczeni w anegdocie Woj 
ciecha Oczko — Królewski me­
dyk; 19.15 Jęz. rosyjski; 19.30 
Miłośnikom wielkiej planistyki;
20.18 Madrygały Monteverdiego w 
nagraniach Zespołu Barokowego z 
Lozanny; 20.50 „Horyzonty mu­
zyki”; 21.35 Konfrontacje, inter 
pretacje; 22.15 Czy komputer do 
bry na wszystko? — „Nowy kom 
puter czy nowy program; 22.35 
R-TV Szkoła Średnia dla Pracu­
jących — Metodyka (sem. IV); 
22.58 P. Czajkowski :„Pory r ok a”

Poznańskie

Niebieskimi autobusami 
do 873 miejscowości

O niebieskich autobusach Państwowej Komunikacji Sa­
mochodowej mówi się nie najlepiej. Jakkolwiek dla 

wielu miejscowości są jedynym środkiem publicznej komu­
nikacji i docierają dc wsi znacznie oddalonych od ruchliwych 
szlaków, to jednak pasażerowie mają często krytyczne uwagi. 
Dotyczą one przede wszystkim nieregularności kursowania 
autobusów, ich „wypadania” z rozkładu jazdy, kultury ob­
sługi.

W województwie poznańskim coraz więcej osób korzysta 
z usług — PKS Dowodzą tego porównania obecnych przewo­
zów z wykonywanymi przed kilku choćby laty. Teraz co­
dziennie wozy ze znaczkiem kierownicy na żółtym tle, prze­
wożą w Poznańskim około 100 000 pasażerów. To bardzo du­
że, zważywszy, że średnia ogólnokrajowa jest o połowę nie­
mal niższa.

Są i inne fakty, które stawiają Poznańskie wśród woje­
wództw o najszybciej rozwijającej się komunikacji PKS. De­
cyduje o tym zwłaszcza liczba miejscowości, nią objętych. 
Obecnie niebieskie autobusy docierają do 873 miast, wsi i 
osad, a niebawem ułatwią podróże mieszkańcom kolejnych 
miejscowości. Wysoki jest również w województwie procent 
dróg utwardzonych, którymi kursują wozy PKS. Łączna dłu­
gość tych tras wynosi 2 517 kilometrów. Droga o odpowiedniej 
nawierzchni jest z reguły jedynym warunkiem skierowania 
tam linii autobusowej i dyrekcja przedsiębiorstwa przychyla 
się do wniosków o nowe połączenia, jeśli ten warunek jest 
spełniony.

Niebawem nie będzie już w Poznańskiem wsi-siedzib 
gmin, które nie miałyby bezpośredniego połączenia autobu­
sowego ze stolicą województwa. Obecnie jest takich miejsco­
wości tylko pięć (Dominowo, Kołaczkowo, Kuślin, Mieleszyn 
i Mieścisko), ale w którymś z najbliższych rozkładów jazdy. 
przewiduje się udostępnienie im bezpośrednich linii do Po­
znania. (bop)

Konińskie

Dobra i filia domu kultury 
jeśli aktywna

d diwóch lat Gosławice — po-przednio samodziełrra gmi- 
na, jedna z najbardziej uprzemysłowionych w kraju, 

gdyż na jej terenie mieścił się niemal cały wielki koniński 
przemysł — włączone zostały w obręb Konina i stały się je­
go dzielnicą.

W następstwie tego w Gosławicach rozwiązano killka sa­
modzielnych instytucji i organizacji, włączając je do podob­
nych w Koninie. M. im. spotkało to dom kultury, który zy­
skał sobie, znaczne uznanie mieszkańców Gosławic, a także 
koninian. Przez minione dwa lata to tułaczka tej placówki, 
zmieniającej właściciela i kształt organizacyjny jak ręka­
wiczki. Niedawno w Gosławicach powołano filię Wojewódz­
kiego Domu Kultury w Koninie. On też ma pieczę nad jej 
działalnością i wyposażeniem. Jest więc szansa, że znów 
mieszkańcy Gosławic, w tym również hoteli robotniczych, 
otrzymają ciekawe propozycje spędzania wolnego czasu.

Odnowiono bardzo zaniedbane wnętrze i je wyposażono. 
Latem trwać będą dość gruntowne prace, które zapewnić ma­
ją właściwe warunki działalności gosławidkiej placówki. 
Wkrótce otrzyma ona podstawowy sprzęt radiowo-telewizyj­
ny, a nieco później instrumenty muzyczne dla powstającego 
zespołu. Ustalono już program imprez cyklicznych, a także 
reguły dublowania wszystkich imprez kameralnych odbywa­
jących się w placówce konińskiej, (woj)

mi CPN w Poznaniu zarządza 
96 stacjami w województwach: 
poznańskim, kaliskim, koniń­
skim i leszczyńskim. Od 1 ma 
ja świadczyć o tym będą fla­
gi firmowe i jednakowe zasłon 
ki okienne w każdej z tych 
stacji.

Cieszy fakt, że wkrótce pla 
cówki CPN także swoim wy­
glądem przyciągać będą klien­

— cykl miniatur na fortepian. 
Wiadomości: 6.40, 12, 15, 16, 22,55.

Ł TELEWIZJA I
PROGRAM I: 6 — TTR, RTSŚ. 

Matematyka (sem. 2) „Równania 
i nierówności”; 6.30 — TTR. Ho­
dowla zwierząt (sem. 2) „Pomiesz­
czenie dla bydła i organizacja pra­
cy przy obsłudze”; 8.10 — Zoolo­
gia (kl. VII) — „Ssaki różnych śro­
dowisk”; 9 — J. polski (kl. I lic.) 
I. Krasicki; 10 — J. polski (kl. II 
lic.) — I. Waryński; 11.05 — J. 
polski (kl. VIII) — J. Tuwim; 13.25 
— TTR, RTSS. J. polski (sem. 4) 
„Styl to człowiek”; 14 — TTR, 
RTSfS. Fizyka (sem. 4) „Podstawy 
teorii względności”; 15.38 — Dla 
młodzieży: „Co dalej maturzysto” 
(kol.); 16 — Obiektyw; 16.20 — 
Dziennik (kol.); 16.30 — Czwartek 
TDC (kol.) oraz film z serii „Pipi 
Langstrump” pt. „Urodziny Pipi”; 
17.30— „Olimpiada fantastyki” cz. 
2 — Popisy iluzjonistów w teatrze 
„OMimpia” w Paryżu; 17.55 — 
„Skarbiec” — tygodnik historycz­
ny (kd.); 18.45 — „Woda stulecia” 
■■■•■•ninmMKraaamiMmnrmiiiiinnanMiunimKimiuanM,,,,,,,,

„GŁOS WIELKOPOLSKI”, przedstawiciele w województwach
KALISZ: Zofia Pacewicka, ul. Kazimierzowska 4, tel. 736-89
KONIN: Wojciech Plutowski, pL PZPR 1, tel. 266-67
LESZNO: Tomasz Talarczyk, uL Sułkowskiego 32, łel. 78-05
PIŁA: Władysław Wrzask, ul. Okrzei 56, tel. 43-56

tów. Dla każdego jednak posi i 
dacza samochodu najważniej­
sza jest szybka obsługa przy 
tankowaniu paliwa. Kierowcy 
narzekają na kolejki, a dyrek­
cja Przedsiębiorstwa Obrotu 
Produktami Naftowymi tłuma 
czy się zbyt małą liczbą sta­
cji. Sądzimy jednak, że w pra 
cy tych placówek można wiele 
usprawnić. Jak długo np. po­
trwa praktykowane przez nie 
które stacje przerywanie sprze 
dąży — bo właśnie jest dosta 
wa benzyny? Może zaopatry­
wać stację w paliwo wtedy, 
gdy ruch jest najmniejszy — 
w godzinach nocnych lub wcze 
śnie rano? Nie będzie wówczas 
długiego oczekiwania. (kal,

cz. 2 (kol.); 19 — Dobranoc dla 
, najmłodszych (kol.); 19.10 — „Sió­

demka”; 19.30 — Wieczór z Dzien­
nikiem (kol.); 20.15 — „Columbo” 
— ode. pt. „Pojedynek detekty­
wów” — film prod. TV USA (kol.); 
21.30 — „Pegaz” (kol.); 22.15 — 
Dziennik (kol.); 22.30 — Studio 
Sport — Mistrzostwa Świata w ho­
keju na lodzie (kol.).

PROGRAM II: 16.30 — J. francuski 
— kurs podst. I 28 (kol.); 17 — J. ro­
syjski — kurs podst. 1. 27 (kol.); 
17.30 — Przewodnik TV; 17.05 — 
„Tydzień” — program public. 
(kol.); 18.25 — Studio Sport — Sta 
diony kraju i świata (kol.); I9.T0 — 
Teleskop; 19.30 — Wieczór
z dziennikiem (kol.); 20.15
— Nurt — Nauki polityczne — 
„Społeczno-ekonomiczne zasady 
podziału dochodu narodowego w 
gospodarce socjalistycznej”; 20.45 
— Nurt — Nauczanie początkowe 
— „Percepcja muzyki u uczniów 
kl. 2”; 21.45 — 24 godziny (kol.); 
21.55 — Teatr Telewizji — „Rela­
cja” (scenariusz oparty na ma­
teriałach dokumentalnych ż tomu 
„Ludność cywilna w Powstaniu

Warszawskim”, (kol.).


